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W przededniu nowych 
kombinacyi politycznych. 


Wojny bałkańskie, które całą mapę pół- 
wyspu zasadniczo zmieniły, były czynnikiem bi- 
storycznym nie tylko w granicach, w których 
szalała pożoga wojenna. Jak kamień, rzucony 
w wodę, tworzy ośrodek coraz szerszych, coraz 
dalsze głębie ogarniających kręgów, tak też J 
te lokaine napozór zmiany polityczne wpływ 
swój na coraz dalsze, poza cbrębem półwyspu 
leżące sfery i stosunki wywierają. Dzić na po 
rządku dziennym bieżących spraw Europy wi- 
dnieją jeszcze kwestye miejscowe, kwestyc sto” 
sunkowo drobne, w rodzaju sprawy statutu AL 
banii, lub kwestyi wysp Egejskich, lecz z poza 
tych konkretnych, miejscowych zagadnień, mae 
skujących, ukrytą walkę olbrzymich aspiracyi i 
iateresów wielkich mocarstw europejskich, wy- 
łania się stopniowo i zarysowuje powoli zasa- 
duicza kwestya bistorycznej wsgi: rewizya u- 
kładu stosunków, jaki się w ciągu ostatnich lat 
dwudziestu pięciu wytworzył w Europie. 

Od czasu wojny irancusko-pruskiej, która 
z Paryżu punkt ciężkości wewnętrznej równo- 
wagi europejskiej do Berlina przeniosła, po 
dłaższej ewolucyi poglądów i interesów polity- 
cznych powstały dwie potężne kombinaoye: trój: 
przymierza i trójporozumienia. Cechą ich za: 
sadniczą; która sześć wielkich mocarstw w ten 
sposób ugrupowała, były ostre antagonizmy 
narodowościowe: w pierwszym rzędzie francu- 
sko-niemiecki, następnie ausiryacko-rozyjski i 
angielsko-niemiecki. Lecz wypadki ostataie — 
począwszy cd olbrzymiego rozszerzenia domis 
nium włoskiego w basenie morza Śródziemne» 
go — wysunsiy ną plan pierwszy nowe anta- 
gonizmy, niszczące łącznię wewnętrzną dotych= 
czasowych kombinacyi. Coraz częściej ro2l*ga: 
ją sią w prasie zagranicznej głosy, poruszające 
mniej lub więcej otwarcie kwestyę uowych po: 
rczumień i ugrupowań. Glosy te jednocześnie 
poddają krytyce istniejący pogląd pa uznane 
antagonizmy międzynarodowe i dążą do wyja- 
śnienia istoty nowych sprzeczności, dotychczas 
niezupełnie uświadomionych, a mogących zasa- 
dniczo wpiynąć na przyszłe ustosunkowanie sił 
politycznych w Europie. 

Bardzo ciekawy ballon d'essai iego 
rodzaju znajdujemy w jednym z ostatnich cu- 
merów „Neue Freie Presse" pod postacią arty- 
kpłu b. sekretarza stanu posła do węgierskiego 
Orszaghazu p. Józcia Szterenyi o widokach zbli. 
żenia wię Austryi do Rosyi i do Fcancyi. 

P. Szterenyi nie tyłko wierzy w możli- 
wość takiego zbliżenia, ale jest o jego celowo- 
ści, a nawet konieczności przekonany. Antar 
gonizm polityczny pomiędzy Rosyą a Austryą 
o hegemonię na Bułkanach z chwilą uzasnia 
zasady: „Bałkany dla narodów bałkańskich” i 
„Balkan fara da st" — przestał istnieć. Au. 
sya winna dziś przedewszystkiem dążyć do 
wytworzenia stosunków przyjaznych z narcda« 
mi bałkańskimi, w pierwszym rzędzie ze swymi 
sąsiadami: Serbią i Rumunią Dzięki polityce 
zewnętrznej monarchii habsburskiej w ostatnich 
latach o naprawie stosunków z Serbią może 
być mowa tylko wówczas, gdy pośrednikiem 
zapragnie być Rosya. Porozumienie z Rosyą 
będzie gwarancyą takiego pośrednictwa. 

Także pod względem ekonomicznym 
sprzeczności interesów pomiędzy Austryą s Ro- 
syą niema. Rosya musi długo czekać, nim jej 
wytwórczość przemysłowa zdoła zaspokoić wszy- 
stkie potrzeby jej wewnętrznego rynku. Na 
Bałkanach — w Serbii i w Rumunii — już dziś 
konkuruje Austrya nie z Rosyą, lecz z Niem- 
cami, które stopniowo zyskują na rynkach hi- 
storycznie i geograficznie austryackich stanowi- 
sko dominujące. W nowopowstającej zaś Al- 
bagli i w Turcyi Azyatyckicj, prócz niemców, 
ukazuje się dla producenta austryackiego wy- 
soce niebezpieczny konkurent: niezwykle zdolny 
do ekspansgi, młody, lecz ruchliwy przemysł 
włoski. P. Szterenyi nie stawia nad swem i 
kropki, lecz czytelnik sam musi wyprowadzić Z 
przesłanek jego wniosek: antagonizmu pomiędzy 
Rosyą a Austryą niema, konkurentami bandlo- 
wymi i-—co w naszych czasach iadustryalizmu 
jest 1ównozzaczne—gprzeciwnikamwi politycznymi 
monarchii habsburskiej są jej wiaśni sprzymie- 
rzeńcy: Niemcy i Włochy. 

Co do Francyi—odegrywa ona i odegry: 
wać będzie aługie lata p/erwszcrzęd.ą rclą ns 
rynku pieniężnym Europy. Obecne ugrupowanie 


| sit odstrasza kapitał 


D Z 1E NN IK 


mimo, iż pomiędzy Austryą a Francyą mowy 
być nic może o antsgonizmach  polilycznych 
lub ekonomicznych. Innemi 


KIJOWS 


francuski od Austryi, p =|prześladowanego nieustannie przez leś nieubłagazy. 


Wykazanie zdolności do życia, de pustępu zbioro- 
wego, choćby w dziedzinach nienajważniejszych — 
o ile klasytikacys na dziedziny pierwszorzędne i 


siosy, Austrga za | drugorzędne może być usprzwiedliwien: —staje się 


platoniczbą przyjemność należenia do trójprzy: |zadatkie:n zdrowia moralnego, wzmaga przeto ener- 


mierza traci 


kredytu kepitału fraacuskiec go. 


możność wyzyskania swych bo:ę 
gactw przyrcdzonych przez zastosowanie drogą | azego 


gig i pre?ność Społeczną. 

„W bezprzykładnie ciężkich warunkach na 
bytu narodowego mausiray być przygotowani 
na to, że możemy ponosić straty na tych, wszyst- 


Tyle p. Sztęrenyi. Trudno chyba jaśniej|kich pniach, Śróre są zależne od władzy panstwo- 


i dobitniej cd niego wykazać całą zmianę, za 
szłą w wewnętrznych stosunkach i w kombi- 
nacji interesów trójprzymierza. Oględniej i o- 


wej. Tym stratorm przeciwstawić nalezy dorobek 
w tych dziedzinach pracy, których razwój uzal=ż 
niony jest od naszych wysiłków i umiejętności Do 
robek ten nie tylko ze względów materyainych, 


strożniej—bo też chodzi o antagonizm dawniej: fale — jak mówihśmy — i moralnych trzeba cenić 


szy i boleśniejszy od qustryacko rosyjskiego, 
porusza w „ludependance Belge" kwestyę po 
rozumienia Francyi z Niemcami wybitny publi 
cysta belgijski p. Roland de Mae. 

P. de Mares jest zdania, że antagonizmu 
żywotnego pomiędzy Francją a Niemcami 
w istocie rzeczy nięma. Pod względem bandio- 

przemysłowym -i naukowym dwa te na- 
rody nie współzawodniczą ze sobą, lecz uzupeł 
niają się raczej wzajemnie. Jeżeli się z dzisiej- 
szych stosunków Erancusko-niemieckich wyłączy 
pierwiastek historyczny—fatalne wspomnienie 
roku 1870—nie znajdzie się żadnej głębszej 
racyi do wytlómaczenia tej nieprzejednanej nie- 
nawiści, jaka dzieli francuzów od niemców za- 
wsze i wszędzie, w każdej kwestyi i w każdej 
okoliczności. Wręcz przeciwnie, nigdy może po- 
rozumienie międzynarodowe nie byłoby bardziej 
naturałne i logiczne, bardziej cdpowiadające 
ogólnym aspiracyom mas i konieczności obro- 
ny wspólnych interesów świata cywilizowane: 
go, jak porozumienie francusko-niemieckie. 

Ale istnieje przeszłość. Istnieje błąd Bi- 
smarcka, który przemocą wcielił do organizmu 
niemieckiego dwie prowincye francuskie, wcielił 
bezskutecznie i bezcelowo, bo dctychczas nie 
zdołali niemcy tych prowincyi zasymilować, nie 
zdołali w nich wyplenić patryctyzmu francu- 
skiego. Przeszłość ta jest przepaścią, której na 
razie przebyć niepodobna 

P. de Marea sądzi jednak, że psycholo- 
gicznie uzasadniona niechęć wzajemna obu ns- 
rodów nie ostoi się ani przed czasem, ani 
przed wymową faktów i interesów realnych. 
Jest zdania, że można przyspieszyć proces zbli- 
żenia się Niemiec do Francyi drogą wzaje- 
mnych słusznych ustępstw (up. unormowania 
sjtuacyi politycznej Aleacyi i Lotaryngii), a 
zbliżemia się takie wydaje się publicyście bel. 
gijskiemu nieunikaione, logicznie konieczne. 

Nie będziemy się wdawali w dociekaaia, 
czy i o ie prekonizowane powyżej kombinacy: 
polityczne są możliwe do uskutecznienia i czy 
się uskuteczaią. Nam chodzi jeno o stwierdz=- 
nie, że sprawa nowych ugrupowań międzyna- 
rodowych, dzięki wojnom bałkańskim, weszła 
na porządck dzienny bieżącego Życia Kropy, 
że— niezależnie cd formy, jakie nowe ustosun- 
kowanie sił przybierzc—rewizya istniejącego 
stanu rzeczy w międzynarodowych kombina- 
<yach Europy jest kwestyą najbliższej przy- 
szłości. 

(m.) 


Z prasy polskiej, | 


+s „Gaz. Warsz." zwraca uwagę na to, że 
ten pesymistyczny, cęck ujący większość naszego 
spoieczeństwa w Królestwie, a spowodowany. 
szeregiem klęsk politycznych, ustępować zaczy- 
na innemu nastrojowi, który jest rezultatem 
dobyczy w pracy wewnętrznej. 


„Psychologia ludzi, którzy mogą wykazać się 
pozyjywnym!i wynikami swej pracy sbywazelsziej, 
musi stać sie zaraźliwa, Caie społeczeństwo $twier 
dajć może, że w wielu dziedzinacn pracy publicz- 
nej osiatnie lata posunęły nas znacznie naprzód, że 
jesteśmy narodem niemniej od innych narodów Ń- 
zdolnionym do osyoćncj pracy zbiorowej. Mogliśmy 
nawet wbrew pesymistycznym przepowiednioimm pe- 
djąć walkę z haadiem żydowskim, chociaż ta twier- 
dza uchodziła do niedawna za niezdobytą. Nauczy: 
liśmy się więcej cenić własny naród, jako umiejący 
walczyć o swój byt | rezwój, gdy dawniej Chlubi- 
liśmy się tylko, że jesteśmy w Europie „syterzami 
woloośći* í największynsi idealistami w polityce, 
wierząc wbrew nadziei, że ten typ kiedyś może od 
nosić będzie tryumfy. 

„Optymizm, który jest wypływem poczucia 
siły I żtywoineści, a nie lekkomyślnegn wyczekiwa 
nia nieprzewidzianege uśmiechu fortuny, jest dla 
nas nastrojem ożywczym. Jedne pokolenia po dru- 
gich ponasiły wciąż kleski polityczne, doznawały 
ciągłych rezczarowań. Potoamkowie nieszc:ęśliwych 
żyli przedewszystkiem go:yśrą rezpamiętywanych 


klęsk, Ostatnie niepowodzenia polityczn= groziły | 1,759,171 morgów 
utrwaleniem się pesymistycznego nastroju narodu, |Swa o 20 proc. 


wysoko“, 
=". Z powodu coraz ostrzej zarysowują- 
cej się przepaści między ogółem społeczeństwa 
aaszego w Wielkopolsce s garścią ugoduwych 
warchołów, którzy składali bołd królowi pru 
skicmu w Poznaniu —„Dziennik Poznański* mię: 
dzy innemi pisze: i 

„Więć też najżywotniejszy intereš społeczeń- 
stwa aomaga się wyrczumienia przeciwieństw, wy- 
wołanych ostatniemi wypadkami. Aby Cel ten o- 
siągnąć, nie potrzeba koniecznie Ee a zasady: 
Kechsjmy się! ale niczbędna jest odrobina dobrej 
woli i wyrozumiałośći. Niezbędnem jest przypom- 
nicć sobie, że w walkach naszych wewnętrznych 
nie walczymy z wrogiem, lećz jedynie z przećiw- 
nikiem polityczny ma, Ge! jest obywatelem tego $a- 
mego kraju, Syncia Wspólnej ojczyzny, który ajczy- 
znę tę miłuje tak Salm6 gorąco, a jedynie nie zua- 
dza się z nami ćo do s jaśobó w jej obrony. Nie 
kochajrzy się, ale nie rezbijajmy sobie przynajmniej 
czercpów ku uciesze galeryi, którą stanowi wróg 
potężuy i nieprzejednany, be kosziy tej zabawki 
poniesie nie kto inny, tylko nasze społeczeństwo”. 

Słowa może i słuszne, ale adres fatalnie 
pomylony. Przrcie garść poznańskich warcho- 
łów nie tylko nie raczyła: ani jednego wyrazu 
skruchy dla przyzwoitości bodaj rzucić, lecz 
wciąż butnie na ugodowym swym posterunku 
stoi i dalszej w tym kierunku akcyi nie wyrze- 
ka się zgcła. Więc gdy całe społeczeństwo 
akcyę tego rodzaju za szkodliwą, deprawującą 
i z honorem narodowym niezgodaą uważa — 
to czy istotnie „wyrozumienie* byłoby tu na 
miejscu, czy nie byłoby ono grzeszną i bez- 
myślną pobłążliwością, ktoraby wyzwoliłs z 
wazelkich pęt szereg narodowych szkodników, 
dając im możqość szkodzić cgółowi pod ha- 
slem: „takie jest moje zdanie i ja mam pra- 
wo żądać, aby mój punkt widzenia przez spo- 
łeczeństwo uszanowany został? * 


AL 


£isty ze wsi polskiej. 


II. 
Pomimo rozwiniętego przemysłu, Kióle- 
stwo Polskie dotąd, nie zatrąciło charakteru 


kraju przeważnie rolniczego i z tej choćby ra- 
cyi interesy wsi, mają dla spoleczeństwą tam- 
tejszego, a jak sądzę i dla wszystkich ziem pol- 
skich mieć duże znaczenie i budzić żywe i stż- 
łe zainteresówanie zdrowej opinii obywatelskiej 

W Królestwie. podział własności rolnej 
przesunął się już w stronę drobnej własności. 

Ostatnie dane ątątystyczne mówią nam, 
że drobna własność stanowi tam już 57 proc. 
całego obszaru Królestwa i w coraz żywszym 
tempie proces ten postępuje w drodze masowej 
parcelacyi folwarków *). 

Nie cheę przesądzać, bo to rzecz sporaa 
i ślizka, czy to zawrotnie Szybkie zanikanie 
większej, ia raczej średniej własności rolnej na 
korzyść małorolnej, za pośrednictwem parcela- 
cyi nie zostanie za jakieś parę lat powstrzyma- 
ne, przynajmniej do pewnego stopnia. 

Przypuszczać można, że stosunki się zmie- 
nlą z chwilą, gdy na roią wrócą całe zastępy 
młodzieży ziemiańskiej, która pokończyła wyż- 
sze szkoły agronomiczne za granicą. 

Tacy ludzie umiejący pracować i wygo- 
spodarowywać nawet spore dochody z gospo- 
durstwa, nie będą potrzebowali uciekać się do 
paroclacyi, a z gospodarstw icb lud; jeno po- 
średnią, ale niemniej wielką bsdzie miał ko- 
rzyść, bo gospodarstwa większe dobrze prowa- 
dzone są sakołą i dla drobnego rolnka, sąsia- 
dującego z takim majątkiem, a wyższa kuliura 
rolaa w myśl przysłowia, że „dobry przykład 
idzie z góry*, przesącza aię zwolna i do oko- 
licznych sąsiadów z pod ttrzech. 

A oto przykład z życis: 


*) Od r. 1864 włośc'anie z Królestwa nabyli 
zwiększsjąc przez to własność 


K I 


W pewnej okolicy w pasie stołecznym, 
a więc w oddaleniu paru mil od Warszawy, 
parcelacys przeszła jak huragan po dworach. 
W ciągu paru lat zmienił gig tam tak radykal- 
uic zewnętczny, a i wewnętrzny charakter oko- 
licy, że truduo mę :było ludziom znającym te 
strogy.z poprzednich czasów zoryentować w 
stosunkach. i 
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+— Zabójstwo. W uhbieglą Sob:tęe o goċz'nie 
2 w nocy zabito w Łomży naczelnika wydziału 
śledczego, Biedszyckiego. Wracał on z teatru i gdy 
przechodził ulicą Drugą, podszedi do uiego jakiś 
człowiek i di kilka strrałów z rewoiweru, Bie- 


Na razie, tą połać kraju obejmująca wię-| drzycki upadt oblewając się krwią. Zabójca zaczął 


cej niż pół powiatu, cofaęła 
rolnej bardzo znacznie. 

Zwolna jednak, 
na lepsze, 
ciowych", wszelkie istotnie ważne i 
zapoczątkowania, 
ałe i rozwijają się normalnie. 

Jak się to stałc? 
sząc dwory w tym zakątku, zostawiła przy po- 
siadaniu ziemi, jeno najtęższe moralnie i inte 
lektuainie jedncstki z pośród miejscowych ro- 
dzin obywaiclskich, Oszczędziła i pewien sta 
ry odwieczny ród, który cieszył się pradawną 
sympatyą okoliczaego ludu wiejskiego, 

Ctłop jest w pewnym zakresie konser- 
watystą, a w bardzo znacznym stopniu krysto- 


stosunki uległy zmianie 


kratą, chętaie poddaje się pod przewodnictwo, | Kazimierza  Niedzie.skiego, 
takiego dziedzica o którym może powiedzieć: | tekscie. Warszawa. 


nie tylko kiełkują tu bujnie, k 


się w kulturze | uciekać, lecz idący za naczelnikiem pomocaik jago 


dał kilka strzałów z rewolweru, raniąc go Zakojca 
przebiegł jeszcze kilkadziesiąt krokow, następnie 
wpadł do jednego z domów i tutaj odebrał sobie 


a od czasów tak zwanych „wolno:|życe. Biedrzycki, odwiezioay do Szpitala, zmart. 
dobre | Ospbistosć zabójcy nie została jeszcze wyjaśniona. 


Władze przypuszczają, ze jest to zemsia b»ndytów, 
tórych zmarły iępił, Zabity naczelnik służył od 
niedawna w Łomży, poprzednio zaś w policyi war- 


Oto parcelacya pusto» | szawskiej. 


owe książki. 


— Walka ludów (Lipsk 1813) p. dra 
z IO rycinami w 
Skiad główny w ksiegarni 


„io pan z panów“, bo w takim, jak mi to je-|E Wende i Ska (L. Fiszer w Łodzi), H, Al- 


den stiry gospodarz eks-powstaniec z r. 1863] tenberg, 


tłómaczyi: „jest dużo z chłopa” i 
z nim dogadsć, niż z jakimś świeżo upieczo- 
nym dziedzicem“. 

Tak się szczęśliwie złożyło, 
wiciel tego starego rodu karmazynów, w onej 
okolicy był fachowym rolnikiem hodowcą, tęe 
gim pracownikiem, a i żyłkę społecznika snać 
po pradziadach o.horzo służących publicznemu 
dobru misł wybitnie rozwiniętą. Ten człowiek, 
poruszył taim najpierw pozostałą jeszcze w oko- 
licy brać szlachecką wielką myślą, twórczej 
pracy wspólnie z ludem, w zakresią: ekono- 
micznym, oświatowym i kulturaloy m. i 

Urobiwszy uprzędaio opinię swych sąsia- 
dów z dworów, zaczęto wyławiać z okolir 


że przedsta- 


i na narady zapraszać światlejszych gospoda p 


rzy 'małorolnych. 
Z tych wspólnych narad, 
potrzeba stworzenia organizacyi, 


wyłoniła sięji jej hodowli) 
któraby taka | Nakładem 


G. Seyflart 1 E. Wende i S-ka we 


łacniej się| Lwowie 1913. 


Całą pełnią tragizmu i grozy walki Olbrzyma 
z koalicyą europejską, tej walki, która w historyi 


„| noti miano bitwy pod Lipskiera (18:35 r.) udało się 


autorewi bardzo szczęśliwie uwydatnić. Dr. Nie- 
dzielski dał nam książkę ciekawą na źródłach opar- 
tą, ścisłą a czytającą się łatwo dzięki fermie nieja- 
ko belletrystycznej opowiadania. Trzydniowe walki 
pod Lipskiem toczyć musiał Napoleon na kilka 
frontów, był to więc szereg bitw, z których autor 
każdą należycie uwzględnił, dzjąć przytem zwarte 
b źródłowo prawdziwe charakterystyki Napoleona 
fjego wodzów, Uział wojsk polskich i śmierć ks. 
Józefa opisane tu zostały bez emfazy ze ścisiem 
rzytrzyńmywaniem się [aktów i źródeł. 


— „Psaczeląrz postępowy" (O  pszczole 
Napisał J. Strzała - Łukowski. 
księgarni A. Prądzyńskiego we 


pracą kierowała i czuwała pad normalnym jej] Wrześni. 


rozwojem. Za organitacye taką uznano kótka 


rolnicze, a że nie istaiało jeszcze wtedy w Kró 
lestwie, żadae z dwóch, działających dzisiaj na 


tem terenie Tow. rolniczych, więc rzecz prosta 


ustawę i re- | POWY" e ; 
na po dstawie pszczelarstwu oddanego znaleźć się powinen. 


trzeba sobie było samym radzić; 
gulamin cpracować u władz, 
ustawy normalnej wyjednać pozwolenie na zd- 


O dziełku tym nader pochlebaie wyraża się 
ksiądz Konarski z Szemborowa, znany w Poznań- 
skiem pszczelarz, twierdząc, że „Pszcielarz postę- 
w domu każdego w ten lub inny sposób 


— Roearaądzenia Komisyi Dobrego Po: 


legalizowanie nowej instytucyi obejmującej je- į rządku w mieście Włocławku roku 1787 uczy- 


den powiat. 


niune. Z akt kapituły włocławskiej wydał ks. 


Władze u nas wówczas usposobione były) Stanisław Chcdyńrki. Włocławek. Druk i na- 
konstytucyjnie, nie tamowały samodzielnej ici-| kład Hermana Neumanna. 


cystywy obywateli, formalności 
więc szybko i wzięto się do pracy. 


Pracę od razu postawiono na mocnych 


fundameatach. 


załatwiona 


— Kandydat. Powieść p. Artura Giu- 
szeckiego. Warszawa. Nakładem Kasy Przezor- 
ności i Pomory warszawskich pomoeników księ* 


Chcąc nie dopuścić do rozstrzelenia ener» garskich. Skiad główny w księgarni Gebethne- 


gii na spory O polityce i religii, 


owej mają swoje najsilniejsze placówki marya- 
ani glo- 
wem nie dotykać zagadnień religijnych i poli- 
tycznych. Przestrzegano ściśle tego zakazu i ca- 
łe zainteresowanie włościan popchnięto w kic- 
runku specyalnej wiedzy i urabiania obywatel- 


wici) uchwalono na zebraniach kółek, 


skiego. 

Panowie na stopie braterskiej 
umieli w tej okolicy swój 
ścian, nie wysuwali 
miejsce, 


niezłomną prowadzoaej pracy, ziemianie ci, 
z ludem i dia ludu pracować już umieją, 
gli się wykazać tak 
że zwrócili na siebie oczy całego kraju. 


Zakątek Mazowsza; tak zaniedbanego nie- 
dawno, który ich twórcza wolą umiała pchnąć 
chlubne miano 
„mazowieckiej Holardyi*, a ponieważ zwiedza- 


aa „nowe tory", nosi dzisiaj 


tem go uważnie parę miesięcy temu, i 
wej psmięci mam to, co tam widzialem, 


w ż 


stępn;m liście. 


Może ten przykład, co może dobra wola 
łudzks, wspomagana przez wielką miłość i wia- 
rę, znajdzie naśladowców i wśród ziemian kre» 
sowych, którzy na drodze podobnej, zaczynają 


analogiczną pracę. 


Świt. 


postawić 
stosunek do wH- 
się nigdy na pierwsze 
owszem wszędzie wciągali do prac 
coraz bardziej skompiikowanych włościan i pa 
latach siedmiu takiej wytrwałej i z konsekwencyą jenna 


wiec ciotysięczny oddział 
pozwolę sobie o tem pogawędzić obszerniej 
z czytelaikami „Dziennika Kijowskiego", w na- 


w okolicy | Te i Wolita. 


Trzecia wojna 
bałkańska. 


Zbrojenia tureckie. 


Pisma angielskie twierdzą, że akcya wo- 
Turcyi przeciw  Serbil i Grecyi jest już 


o tzeczą postanowioną. „Eveniog Standard" do. 
m - 


wiaduje się, że z pod Dimotyki wyruszyło w 


znakomiiemi rezultatami, pełnera pogotowiu wojennem 15,000 regularne« 


go żołnierza tureckiego z artyleryą w głąb po: 
siadiości greckich. 

Na półwyspie Klazomene, leżącym wprost 
wyspy Chios,  ześrodkowano dwa korpusy 
wojsk kurdzkich. W porcie Czesmeńskim pię- 
turecki na transportowe 
cach oczekuje rozkazu dokonania desantu na 
wyspę. „Iimes* otrzymuje niemniej niepokoją- 
ce informacye z Konstantynopola. Kwestya 
podpisania układu pokojowego z Grecyą dopie- 
ro po zajęciu Mitylepy i Chiosu jest przez Per- 
tę przesądzona. 

Ministerstwo wojay rczwija gcrączkową 
działalacść. Codziennie odjeżdżają do Tracyi 
nowe oddziały wojsk małoszyatyckich. Sfery 
poinformowane twierdzą, że akcyę rozpoczną 

s 


Na granicy 
życia i Śmierci. 


Doia 13 b. m. odbył się w teatrze Ber- 
gonier odczyt słynnego uczonego prof. Bachmie- 
tiewa pod tytułem: „na granicy życia i śmierci". 

Szesnaście lat temu uniwersytet Bostoń- 
ski zwrócił się do prelegentą „z prośbą o zba- 
danie ciepłoty ciała owadów.* Propozycya zo» 
stała przyjęta i trzy miesiące poświęcone ba- 
danie ciepioty owadów za pomocą nader czę- 
łego a misternego aparatu. 

A oto rezultaty badań dotyczące motyli. 
Ciepłota ciała motyli jest zmienną i jest o pól 
stopnia wyższa od temperatury otaczającego 
środowiska. Temperatura + 530 C. jest śmier- 
telna dla mątyli. 

Badając cieplotę ciała motyli w tempera- 
turze poniżej zera doszedł pref. Bachmietiew 
do nader ciekawych i nieoczekiwanych wyni: 
ków. Oshładzając motyle w odpowiedniej chło- 
dni doprowadził ciegłotę ich ciała da— ro” C 
motyl przytem zupełnie tężal; pomimo tak niz- 
kiej temperatury motyle po stopniowem ogrze- 
waniu powrnesły do życia. Obniżyć temperatu. 
rę motyli poniżej—ro” C. nie udawało się: od 
tej chwili nastąpował skok do—10 C., czyli po- 
mimo chłodai, msjącej—a22% C, temperatura 
motyli wzrastała o 9° C. i utrzymuje się na 
tej wysokości przez jakiś czas, poczem powcli 
spada zaów i przy—1t” ne udaje się pow.ó- 
cić motyli ze stanu odrętwienia do stanu nor- 
malnego—następuje śmierć. 

Uderzsjący jest w tych doświadczeniach 
Gw znaczny skok temperatury pomimo ochłae 
dzania, Wytiumaczenia tego zjawiska należy 
szukać w fizyce. 

Możemy odtworzyć to zjawisko! 
czy rutka włoskowata, napełniona wodą. 


Je 


Woda zamarła jak powszecbnie wiado 
mo, przy ©”. 
dzić wodę do 109 i poniżej bez zamsrznięcia; 
przy wprowadzeniu jednak  mikroskopijnego 
kryształu lodu, lub o ile takowy powstanie w 
rurce, temperatura nsgle podniesie się do c°, 
t. j. wzrośnie o ro? i utrzymuje się na u’ aż 
dopóki cała objętość wody nie zamieni się 
w lód. 

Nsczynia, przestrzenie międzykomórkowe 
motyla są to te same rurki włoskowate, za- 
miast jednak wody mamy tu bardzo złożone 
soki organięzne. 

W motylu zachodzi więc znane zjawisko 
lizgczne—przechłodz*nie, które tłómaczy ów 
znaczny skok temperatury w górę. 

Dalsze badąnia wyciskanych z motyli so- 
tów, ochładzanie ich za pomocą kalorymetru 
Bunzena, wykazały, że wszystkie soki motyli i 
innych owadów zamarzają przy—4 5° C, czy- 
li po konstatowanym skoku temperatury i O- 
puszczeniu jej do=4,50 C 

Wszystkie soki w motylu są zamarznięte, 
niezdolae do żadnego obiegu, a jedaak udaje 
się stopniowem ogrzewaniem obudzić motyla 
ze atanu odrętwienia. 

OJ chwili zamarznięcia soków do chwili, 
w której temperatura spada do—roo trwa sp2- 
cyalny stan organizmu, steęn od ętwienia i po- 
zornej śmierci, nazwany przez prcł. Bachme 
tjewa anabiozą; jest to istotnie granica  śnier- 
ci i życia. 

Prcfesor Bachmetjew sım był zdziwiony 
swojem oryginalnem odkryciem, wiezie je więc 
do Francyj, chcąc poddać krytyce przyjaciela — 
uczonego. 

Po tej bytności rozpoczyna znów cały 


przez profezorą i dochodzi do rych samych re- 


Otóż w tej rurce udaje się ochło- ; zultatów. 


Zaów więc uthylorty zostaje rąbek tajem- 
niczej zasłony bytu, znów człowiek potwierdza 
i rozszerza swą władzę nid naturą. 

Prelegent porównuje zjawisko anabiozy 
do zatrzymania wahsdła w zegarze; w każdej 
chwili możemy puścić wahadło w ruch, żegar 
będzie szedł=w każdej chwili możemy przer- 
wać zatrzymanie życia przez stopniowe ogrze- 
wanie. 

„Co jest jednak wahadiem w organizmie * 
pyta profesor; odpowiedź brzmi: — minimalna 
cząsteczka materyi— elektron; niestety nie wy- 
tłumaczył swej myśli do kcńca, 

Dalsze badania doiyczyły stanu anabiozy 
u ryb i nietoperzy. U tych gatunków mamy 
tea sam przebieg ochładzania: stopień kryty- 
czny temperatury, wahanie krytyczne i stopień 
martwy, przy których nsstępuje śmierć z tą 
różnicą, że temperatura jest różna dla każdego 
gatunku. 

Niektóre ryby, bardziej delikatne (jesiotr, 
sterlet, bieługa) nie znoszą skoku krytycznego 
i nie wytrzymują tak znacznego wahania tem- 
peratury; udaje się go uniknąć przez ukłucie 
danego stworzenia szpilką, co wywoluje tęże- 
nie krwi i działa jak mikroskopijay kryształ lo- 
du, uprowsdzony do rurki włozkowatej. Wte- 
dy zamarzanie soków następuje wcześniej, nie- 
ma zjawiska przechładzania a więc i wahania 
temperatury. Jak długo trwać może stan ama 
biozy?—motyle w stanic anabiozy wytrzymuja 
trzy miesiące, nietoperze osiem, a bakterya na- 
wet dwieście tysięcy lat. 

Powstało pytanie, czy zwierzęta © stałej 
temperaturze ciała mogą być wprowadzone w 


szereg badań, aby się przekonać, czystan ana |stan auabiozy? 


biozy nie jest stanem utajonego życia komórek 


Pierwsze doświadczenia z królikami zda- 


Badania te wykazaly, że żadna przemia-| wały wię przeczyć tej możliwości; doświadcze- 
na matery w stanie anabioczy nie zachodzi,|nia z myszami i psami wykazały, że mysz u- 
jest więc anabioza istotnie wstrzymaniem życia |wiera przy obniżaniu temperatury ciała do 
W świecie uzzonych rezulcaty bałań Bach-|-|- 18 °C, a pica przy 4 22 °C. 


j otetiewa budzą niedowierzanie, żąda więc pro- 
wystar- |fesor kcmisyi ekspertów, przez sześć miesięcy |iuną droga; 


Należało więc poprowadzić doświadczenie 
cały szereg zwierząt © temperatu- 


zimowej, przyczem przemiana materyi u tycł 
zwierząt podczas Śpiączki jest nader zreduko- 


wana, a ciepłąta ciała zależy cd temperatury 


środowiaka. We krwi podczas śpiączki znajdu 
ją się znaczne ilości kwasu węglsnego i trochę 
acetonu. Podczas śpiączki zwierzęta o tempera- 
turze stałej upodobniają się do zwierząt o tem- 
peraturze zmiennej; u tych zaś ostatnich ana- 
bioza jest moż iwa. 

Jeżeli u zwierząt nie pódlegających śpiącz- 
ce zimowej uda się atworzyć stan śpiączki, mo- 
żliwa będzie i u nich anabiozk. 

Doświadczenie całkowicie potwierdziło to 
rozumowanie. Króliki, umieszczone w atmosfe- 
rze tlenu i kwasu węglowego wpadały w stan 
odrętwienia, zbliżony do śpiączki; poczem uda- 


walo się ocbłodzeniem wprowadzić je w stan 


anabiozy. 

Dalsze doświadczenia prof. Bachmietjewa 
wykażą czy to samo uda się osiągrtąć dla małp 
i ludzi. W drugiej części swego odczytu pre- 
legent skreślił zastosowanie praktyczne anabio- 
zy, dziś już możliwe i przewidywane na przy- 
szłość. ; 

Jedno z tych zastosowań możliwe jest 
już dziś i było wypróbowane na szeroką skalę, 
innne są jeszcze hypctetyczne. i 

Do pierwszej kategoryi należy zastcs)- 
wanie snabiozy w rolnictwie dla walki ze szko. 
dnikami: szarańczą, gąsienicami, ect. 

Zasada tej walki to przechowywanie tę 
picieli szkodników w stanie anabiotycznym w 
odpowiednich cbłodniach i wypuszezsnie owych 
tępicieli ma szkodników w miare potrzeby; wia. 
domo bowiem, że każdy gatunek owadów po- 
siada swego pasożyta, tępiącego SO w ten lub 
inny sposób. ] 

Tu użycie anabiozy da się sprowadzić do 
zużytkowania naturalnych. stosuaków, istnieją- 
cych w świecie owadów i powołanie tych dro: 
bnych stworzeń do służenia człowiekowi. 

Nie j st więc bledem twierdzenie, że ana- 
bioza znacznie rozsierza władzę człowieka nad 
przyrodą. 


komisya ta pracuje według techniki, wskazanej|rze stałej podlega w zimie tak zwanej śpiączce| prof. Bachmietiewowi zorganizowanie walki ze 


Rosyjskie. ministerstwo rolnictwa poleciło | 


mtkodnikami rolnictwa; walka: w ten sposób 

rowadzona już była w Bułgaryi. Dalsze zas 
stosowanie znajduje anabioza przy przewozie 
ryb. Rosya traci wiele wskutek zakazu wwoże» 
nia kawioru do Ameryki, ponieważ jest kon- 
serwowsny za pomocą dodania znacznej ileści 
buraksu; zastosowawszy anabiozę można bę- 
dzie dostarczać Ameryce ryb żywych i kawio- 
ru zupełnie świeżego. W pszczeloictwie zastc- 
sowanie anabiozy oszczędzić może znaczne ik - 
ści miodu zjadanego przez pszczoły w ciągu 
zimy. d j 

Do zastózowąń bypotetycznych dziś jesz- 
cze, ale przewidywanych i uzasadnionych teo- 
retycznie należy leczenie gruźlicy zapomccą a- 

abiozy. Lazecznik Kocha ginie po dwóch 
tygodniach przy temperaturze 6° C. Gdyby we» 
dług przewidywań teoretycznych można było 
przetrzymać człowieka w stanie anabiotycznym 
przy 6° C. — organizm ludzki byłby całkowicie 
wyjałowiony z laseczników gruźlicznych. 

rzewidywany więc jest najradykalniejszy 
sposób uzdrowienia suchotników. 

Na tem jednak nie koniec. Na zasadzie 
swych doświadczeń z  poczwarkami motyli 
prci. B przewiduje możliwość wpływu zapo- 
mocą anabiozy na zmianę gatunku i to nie tyl- 
ko pod względem fizycznym, lecz i psychicz- 
mym. Najbardziej jednak fantastyczną bypotezą 
jest możliwość przechowywania człowieka w 
stanie anabiotycznym przez długi szereg lat. 

Fartazyą O sobie samym zakańcza profe- 
sor ,seój interesvjący odczyt. Oto wyobraża 
sobie oszukanie samej Śmierci, gdy przyjdzie 
po niego, przez wprowadzenie samego siebie 
w stan acab.otyczay, aż do chwili, kiedy jakiś 
Miecznikow, następca paryskiego uczonego, 
znajdzie sposób na zwalczenie starości. 

Faptazya pozostaje fantazyą żartem u- 
czonego, mówiącego z tłumem, ale w tej fan- 
tszyi tkwi głęboka wiara w dalszą przyszłuść 
nauki, tkwi prawda O możności przeżycia Sia 
mego siebie, dzięki cdirgcu anabiozy. 


Czwartek, d. 19 wrześr'a (2 pzździernika) 
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turcy wes; ó" z lulgarim;' celem jej będzie o 
debranie teryloryum rmacedoń kirgo grekom 
i zerbom, W zwiazku z tem greckie i serbskie 
władze wojskowe spieszą przerzucić odpowied 
nie sły zbrojae na zagreżone placówki grani- 
czne. Ruch woj:k cġbywa sę drcgą morską 
P z:z Saloniżi. 


K mpania iib ista. 


Wiadomości o zwycięstwach albańczyków 
nad serbami zaczyneją się potwierdzać Jak się 


i 
4 
| dowiaduje „Berliner Tagellatt* dwudziesto ty- 
1] 


sięczna armia weteranów skutaryjskich pod ko- 
mendą Esrada-baszy po zajęciu Dibry maszeru» 
je na Monastyr. Sławną kolumnę slbańską 1- 
czącą 53000 Żołnierza i posiadająca dziala 
szybkostrzelne prowadzi na Fryzren [sza Bole- 
tinac Kolumna ta zsjeła Prilep i poważnie za- 
 raża Kiczewowi. W Demir Hissarze ludność 
bułgarska powatała przeciw grekom j, wypę 
/ dziwszy załogi greckie, ogłosiła niepcdległość 
miasta, wysyłając jednocześnie deputacyę do 
Iszy Boletinaca i witając w wojsku albańskiem 
= wybawicieli z pcd jarzma greckiego. Na linii 
_. Oz.bryda Monastyr z wielkim powodzeniem ope. 
Il ruje sprzymierzony 2 albańczykami komitadźi 
bułgarski Petko Czaułow. C.ła dolina Lumy 
jest obecnie w ręku albańczyków i band buł- 
garskich. Cały plan wojenny wodzów albań- 
skich Issy Boletinaca i E mada baszy wykaz. j*, 
iż akcya albańska, polegająca na zajęciu waż- 
nych placówek strategicznych w Zachodniej 
Macedonii i zrewo'towaniu ludności, była dc- 
skcnale obmyśiana i przygotowana. 


P. Hanotzux o sytuzcył. 


Były minister francuski p. Gabryel Hano- 

|  tavx, omawiając w „Figaro* sytuacyę, jaka 

dzięki czynnemu wystąpieniu albańczyków sie 
wytworzyła, p'sze: 

n „Rozumiem dobrze, iż los Albanii nit 

_ mógł być rozstrzygnięty przez ambasadorów, 

dia których uregulowanie kwentyi albańskie) 

| było przeszkodą nie do przebycia. W kweaty! 

p tej zbyt są sprzeczne interesy Austryi i Włoch 

by koncert europejski mógł w niej przyjść dc 

i porozumienia.  Wspólzawcdnictwo Austrtyi i 

1] 
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Włoch jest w danym razie najzupełniej zrozu: 

= miale; przecie cd tego, do kcgo należeć będą 

| y wybrzeża albańskie, zależeć będą losy Adrya- 

= fyku. Rząd angielski doskonale rozumie sytua- 

|  cyę i dlatego zamierza odwoł:ć skutaryjsti od: 

dział admirała Burney'a, nie chcąc „kłaść pal- 

= ce między drzwi“... Najbardziej optymistyczne 

= horoskopy wróżą nam, jako najmniejsze zło, 

= micunikniore, długie denerwujące pertraktscye 

dyplomstyczne. Ale to w najleprzym rszie. Bc 

też Włochy upojone niesłgychanem powodzeniem 

osiągniętcm w S«cj ckspansyi na terytorum 

trypolitańskiem, drugiego ważnego zadania 

swego historycznego — kwestyi adryatyćkiej— 

= zaniedbać nie zechcą. Dla Francyi jak i clo 

Anglii w darym wypadku pozostaje j dm: 

„laisser faire— laisser passcz*... czekając na: 
dejścia odpowiedniej do wystąpienia chwili. 


p 


Szczegóły katastrofy. 


az w 


Da Kijowa różremi dregami nadchcdzą Cora: 
Ą to nowe szczególy witrząs:jącej katastri fy, jaka Sie 
zdarzyła w pobliżu st. Tichorieckaja kolei Włady- 
kaukaskiej. Na podsiawie positdanych już cbećnie 
wiademcsci można dojść do wniosku, że katastrof. 
ta ped względem riebywelej wprost ileści cfinr 
jest jedrą z największych, jakie zapistły derychcza: 
kroniki kole jawe świate. 
l Wykole:ł się pociąg pośpieszny kem nikacyi 
bezpośredniej Kijów—Minerąlre Wody. Szład po 
ciągu był następujący: dwie lokomotywy, wagoi 
bagażowy, wagonu opancerzony, wiozący poborcę 
kolejowego z 2 strażnikami, 3 wagony wzrSzawskie, 
4 kijowskie, 2 wołoczyskie i 3 miejscowe (Mineral- 
ne-Wody — Rostów). 


8 Żostały zdruzgotane wagony: bagsżowy i O-4 og 


pancerzeny, 2 warszawskie, 2 wołoCzytkie i jeder 
kijowski I ill klasy mixt. Pozostałe wagony 
ucierpiały mniej, Idąca z przodu lokomtolywa, po wy- 
kolejeniu się, spadła z nasypu i przewróciła Się. 
Matzynista i palacz zostali zabici. Druga lokomotywe 
również wykolelła się, lecz ucierpiała znacznie 
mn'ecj. Niewi£domo na razie, jaki los sprtrał pass- 
żerów wagonu kijewskiego m Í xt; wiadomo jednak- 
że, iż wśród pasażerów pozostałych trzech wago- 
nów komunikacyłi bezpośredniej Kijów - M neralne- 
Wody nikt nie został zabity, aczkolwiek bardze 
wielu edniosło mniej lub więcej znaczne rany i 
wetrząśnienia. 

Wszyscy pozostali przy życiu kijowirnie po- 
wrócą do K'jowa dziś okc!» g. 1oej z rava. 

Cręfć ranionych przywieziono wczoraj de 
Znamienki. 

Brak jeszcze wielu sze.egółów, lecz na pod: 
stawie posiadanych już informacyi odtworzyć można 
deść dokładnie przebieg katastrciy oraz okolicznoś: 
ci j'j towarzyszące. 

Około g 2 m. 30 w nocy pasażerowie pędzą: 
Cego z £zybkośc'ą 6» wiorst na godzinę prc'ągu na- 
= gle rozbudzeni zostali ze snu silnem wstrząśnieniem, 

któremu towarzyszyły straszny huk i łoskot, Wszyś- 
Cy podróżni pospadall z ławek, a na ich głowy 
posypały się pakunki z pułek i kawałki szkła z roz- 
bitych siłą uderzen'a okien. 

Pierwsza lokcmttywa, ryjąć tor kolejowy, 
padła z nasypu, za nią w największym nieładzie 
otoczyły się wagony, łam'ąć i druzgocząc się wza- 
jemnie. Spadając z nasypu, pierwsze kilka wago- 
nów utworzyło bezładną kupę drzewa i żelaza, 
z pod któ:ej rozlegały się jęki rannych i umiera- 
Jących.  Ośwłellony przed chwilą driesiątkami 
latarni pociąg jakgdyby zgasł. 

Dakoła zaległy ciemności, wśród których ror- 
legac się nie przestawały rozpaczliwe krzyki, jęki 
i wołania o pomoc Wśród ruin gdzieniegdzie uka- 
* się zaczęły płomyki. Szczątki poczęły się 
Palić, 

å Wszysćy pasażerowie, którzy pozostali przy 
Życiu w kilku ocalonych wagonach, rzucili się do 
jŚĆ. Powstał tłok i zamieszanie, Niektórzy za | 
Cieli wyskakiw:ć przez cknę i po Chwili na torze 
Olejowyza roić s'e zaczęło od przerażony h i nie- 
Przytomnych prawie pasałesów. 
Po kilku minutach zamieszania rozpoczęto 
akcje ratunkową którą utrud.jały c'emności i brak 
todków opatrunkowych, Zaczęt» rozgrzebywać 
Śluzy i wydobywać zabitych i rannych. Ponieważ 
Pociągu nie było ani jednegn lekarza, na czele 
yi ratunkowej staręło kilku studentów medy- 
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ana. 
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Kwestya językowa jest asiya chorobli 


1913 r. N 246 


włowskiej. Rorpośzęła się energ czna akcya rstun |gdzie rozkazem Najwyższym w.broniony A Rim wzrosła ta ilość də pokażnej liczb? 
kowa. Cə chwila z pod ociekniących krwią gru.| pobyt osobom, znajdującym sie pod dozorem, sześćdziesięc'u, 


DZIE NN Ii £ 


zów wydsbywano okropaie pokaleczone, ottygłe policyi, 


już zwłoki. Ilość ich wzrastała z minuty na mi 
nutę. 

Więtsześć paszżerów, nicd ciekawszy Się 
pociągu ozcbowego, wyruszyła piech:tą d» +, Ti- 
chorecksja, skąd wysłano niezwłocznie szercę tele. 
gramów treści utpak»jającej do Kj»wa, Warsza- 
wyit d. 

Pierwszy pociąg z rannymi „wy:łery zasiał 
do Rostowa. Nispodobra opisać tych wstrząsają- 
cych scen, jakie się rezegrywały na dworću kole- 
jowym w Rostowie, gdy wynoszono rannych lub 
zwłoki zmarłych po drodze pasażerów. 


rog ZWB ITW 


€cha kulnarowe. 


— W sprawie wnicsku prawodawcz*go 


31 posłów do Dumy Państwowej o polspszerii 
syta włościan, wiceminister h; Iruatiew o$świad 
czył, że uchyla się od opracowania podabzego 
projektu prawa, pouijeważ rząd popiera gospo 
darstwa włościańskie w zalłeżnś:i cd sił tob- 


Drugi pociąg z rannymi odprawiono do sta- | nicznych i materyal ycb, któremi rozporządza 


cyl Tichorieckaja, 


Dalsza praca w tej dziedzinie z koniecz- 


Dotychczas wydobyto z pod gruzów 37 zwłok. | ności rozsijać się musi stopniowo. 


Liczba elcźzo rannych nie jest dokładnie wiadoma. 


Mniej lub wię j ucierpiałe egółem okolo 150 o- 
sób, co razem Z zabitemi tworzy nicbywzłą wprost 


cyfrę cfiar katastrofy, 


Przyczyna katastrofy; nie,-zostala dotychczas 
ustalona. Naczeluik kolei Władykaukazkiej utrzy- 


— Kokowcew «świadczył, iż rząd nie mo 


że podjąć się opracowania projektu prawa o 


walcze z pjiństwem, zgodnie z wnioskiem pra 
wodawczym 36 posłów do Dumy P.ństwowej 


— Posłowie do Dumy duchowni praw 


muje, że wykolejenie się nastąpiło wskutek zdję.|N- Cepeckij i A Tregubow oraz W. Boczkow, 


cia przez niewiadomych złoczyńców Szyn i podkła- 


dów. Według innej wersy’, kstastrctę przypisać | SYS nacyonal stów i wstępują do frakcyi paź. 
należy zgniłym podhłidom i rozluź eniu się szyn | dziernikowców. 


Wersyi tej zaprzecza stanowczo naczelnik wydzia 
łu drogowego kolei Włądykaukazżkiej, który vtrzy 
muje, że jes enlą r, 1912 na wszystkich liniach po 
mienionej kolei podkłady zmienieno na nowe, 


Dls zbadania przyćzyn katastrcfy wyznaczo- 
na została komisya, składająca Się z przedstawicieli 
władz sądowych | urzędników kelcjowych. K«ml-| gonowa rozw:żani 
sym ta po zbadaniu stanu podkładów na przestrze- 
ai 2,wiorst obok miejsca katastrcfy, przys ła do|p'k gazety „Momaent” sp. Gitel Czjtlin jagł tre 
wniesku, że podkłady, wb:ew twierdzeniu naczel- ki:ibasę w dzień Jam-Kipuru, Czy też nie. 

„Dzr F.aind* i „Haint“ zamieszczają liczne 
artykuły, korespondencyę i listy do redakcyi, stwier 
(dzejące, że podobny fakt fsiotnie miał miejsce, za» 


nika wydziału drogowego, są Stare i spróchniałe. 
PE MA KIM WY RAL 


Z prasy rosyjskiej, 


*,* Po dokonaniu wyodrębnienia Chelm- 


szczyzny nacyonalizm rosyjski w walze z „prze 


mocąftpolską* nie myśli bynejmniaj spocząć na 


laurach. 


Obecnie przeto podnoszona jest kwemiya 
„należytego zabezpieczenia praw ję'yka rosyj- 
skiego w, guberniach i nadwiślańskich*. Zany 
torespondent warszawski „Now. Wr *, utrywa- 
jący się pcd pseudonimem „Irin* — wystąpił 


świeżo z dłużrzym ariytulem w tej sprawie: 


Gzy jadł kiełbasę Gitel Cojtlin? 


O4 dłuższego już czasu żydowska prasa żar- 


KIJOWSKI 


których materyal hodowlany 
może już dziś rywalizować z powodzeniem z ho 
dowlą w innych gubernia:b Cesarstwa, b: dź co|towar"+na użytek szpitali wojskowych. 
bądź bardziej zaawansowaną 
uwzględni cięzko watuałi mie,gcowe, lata ru 
chów agr.raych, niepokojów poltycznych, a 
ostatnio lsta nieurodzziów i klęsk ekonomiez 
mych, które związek na wstępie swojej działal 


Jżeif sę jednak 


związkowych s4 


wykzzała, że pwiada msteryał hodowlany bir- 


tont go Wasiutyśskiego z Koziatyna czarno 
srokate szwedizie f yzy otrzyma'y złoty medal, 
3 medale duże srebrne, 3 małe i I bronzowy, 
obora czerwsno srckatych fyzów pana Ta |cew nadesłał na ręce prezesa komitetu wysta- 
deusza Kossaka z Stowródzk otriytnała złoty|j wy Alekaandra hr. Tyszkiewicza pismo nastę: 
medal, 3 sfebrae i 3 tronzowe, oLora olden | pującej treści: 

. Józefa Starcrypińskiego, która wy 
S'awilz tylko czt:ry jałos k. i byczka otrzgmała 
K. S athowskej i A. Potockij opuszczają frak. |srebrny medal i dwa bronzowe. Obora frybur 
gów p. Leona Regoz'ńskiego z K:nstęntynów- 
ki za wystawione 2 stadniczki i 4 krowy otrzy- 


mały medale srebrne lub bronzowe. 
znaczyć wypada, że traazvort bydła na wysta 
wę kijowską wypadł tak fatalne z winy zarzą-| razić Żal, iż z tegoż samego powodu nie mia- 
8 du kolejowego (bydło załadowane np. w Fa 
adzwyczsj doniosłą kwestyę: Idzie|stowie szło do Kijowa 48 godzio), że ni:kt're|atawą, która nawet przy pobieżnem obejrzeniu, 


Między inngni wzorami płócien wyrobu 


ludowego zainie esowali się ogromnie wojsko» 
ei lckasze szpitałni, poszukujący tego rodzaju 


Zeróciłi oni również uwagę na wyroby 


fabry chemicznych z Królestwa 


Z: sru kiem nusiwy stwierdzć, iż sposc- 


brość wyzj stania wystawy kijowskiej w celu 
wyrobienia szerokiego zbytu dla wyrobów na: 
uoś i przetrwić musiał, potrzeba przyzuać, £e|szzgo przemysłu, któy z powodzeniem mógłby 
post:py, jakie czysł tołowla bydła w oborach | zupzicie wyprzeć roz;owszechnioną tu tandetę 
żydowsko-niemiecką, zostanie zdaje się pomi» 
drobna | pizta 

cząska z cgó'ncj ilości «br związkowych któ 
ra była rep ezentowerą na wystawie i która) mics'czone zosta!'y wyroby warszawskiej pra- 
cowni wyrotów i ornamentacyi drzewnych p. 
cksronsty z obory p. Am | Wacława Radlicza, są to pięknie wypalone 
teczki, podelka, szkatułki, galaaterya z drzewa, 
noże do papieru i t p. 


— W pawilonie wystawy ruchomej u: 


— Prezes rady ministrów W. Korow- 


„Krótki mój pobyt w Kijowie i koniecze 


n ść zewzęlądu na nice'erpiące zwłoki sprawy 
«ł;żbowe, powrotu do Petersburgs, nie pozwc- 
lily mi osobiście odwiedzić Waszej Ekscelencji, 
aby wyrazić Panu i w Jego osobie wszystk:m 
mała srebrny medal i 2 bronzowe- Podcbnie|kierown:kom wystawy kijowskiej swoją naj- 
obory pp. Zygmunta Kraczkiewicza z Białej ij głębszą wdzięczność za okazane mi względy 
Bołesiuwa Sokołowskiego z Poleniczyniec otrzy | podczas pobieżnego zwiedzacia wystawy. Spel- 
Tut.j za |ciając ten obowiązek za pośrednictwem niniej. 


szego lirtu, zmuszony jestem jednocześnie wy- 


ism możności bliższego zapoznania się z wy- 


nie mniej nie więcej tylko o to, czyśwspółpracow: okazy zachorowały, okuiały lub conajmaiejzmi |czyni nadzwyczaj dodatnie wrażenie i bezwą- 


Moment" przytacza ze śwej $irony dowody niena 
gannego i świętobliwego Życia reb Gitela Cejtl!na . 


Kiełbasą trefną, zjedzoną przez p. Czjtlina, 
zainteresował się pierwszy „Der Fraind", ponieważ 
p. Cejtlin maż sprawiedliwy, nawotująty dziś rzt- 
sze żydowskie do postów i umartwieA - by! niegdyś 


zupełnie strefiony i uznawał tylko filozefię N.tsi hego 


Zaczęto przeto zaglądać do garnków szanow- 


nego publicysty i wykryto... rzećry wołające o pom 
stę do Boga. 


„Myślicie, pisze „Der Fraind", że p. Czjtlin 


istotnie jest nabożny? 
Boże broń. 
On sam chełpił się wobeć ludzi, że w Jom 


Nic tak nie zb iża narody—zaczyna p, Icin— | Kipur jadł świninę i pisał twój a;tykuł. 


i nie dopomaga do wzajemnego pomiędzy nimi'po-' 
pezumienie, jak język współay. Sią4 wynika, te dzieć w wag 


jednem z nzjdonioślejszych zadań rządu jast wpro 
wad.enie języka państwowego do życia spcłczne 


ze różnzch prowincyj, należących do Składu naszej 


wą na naszych kresach zachednich w Polsce. Cho 
claż gubernie nadwiślańskie Calkowicic przyłącza 


ae zcstały de Rosyi już około stu łat temu, zaś 
ułerwsze próby wprowadzenia języka rosyjskiego 
ło błurowości instytucyi kraju Nadwiślańskicge | grzechy p. Cejtlina 
miały miejsce w czwartym dziesięciolecia ubiegłe- : 


go wiezu, lecz tam i do dziś dnia pewna część lu 
uności nie umie mów'ć po rosyjsku", 


„l przy ćkłej swej pobożności on może sie- 
onie salonowym j oblitywać się po 


tłustej wieprzowinie. 


I kto wie, czy nie w ten sam Jom Kipur, po 
obiedzie z wieprzowiny napisał sp. Cejtin artykuł 


pobożny, dewodzący, że żyd nię wykonujący wszyst 
kich przykazań Tory-—-dopomaga renegatom*. 


W dalszym ciągu polemiki wykazano różne 
między innemi jazdę w piątek 
wieczorem koleją żelazną (un własne oczy widział 
to korekpondeht „Hainta”), palenie papierosów w 


„Rosyanin, który po raz pierwszy t::ił de] SoBotę w „pokcju dla mężczyzn”, w synagodze war 


Palski—otrzymuje wrażenie nie ckreślone: jest jak- 
by-w Rosyi i jakby--zagranicą Wszędzie panuje 
mowa polska | na próby wyjasnienia wątpliweść! 
w najlepszym wypadku możua pesłyszeć: „nie nie 


rozumiem’, lub pytanie pozostanie wprost bez od 
powięd:i, 


) Bergranićznie nienawidrąc wszystkiego : Co 
jest rosyjsnic, według ałów publicysty 5wlętochaw- 


Szawskiej i jedzenie „tzeguś" na dworcu w Pińsku 


Dotąd jednakże {i pomimo»; wysiłzów |nie ustalono, 


czy była to szynka wieprzowa, kotlet, czy jaja. 


Przy sposobności dostało się i samemu p. Jac- 
kanowi Ogół żydowski dowiedział się ze zgroza, że 
sedaktor „Ilalnta" posługuje się sgentem wychrztą 


skiego, palący całą nienawiść swą przenoszą i nej "P" zedującym pocztówki, żc spędza nce w zBFi 


,gzyk rosyjski, uważsjąc go za „zło główne w kra- 
u”. Fedąc zmuszónyti za kordonem Pelski „histo- 
rycznej* de mówienia po rosyjsku, polacy w grant- 
cach gubernii padwiślańskich demozstratyjme nie 


stwlu“ i „jeźlzi automcD'iamij ps ulicach wyrszaw 
skich“. 
Oczywiście p. Jaċkan woła w „Hajnciz" wiej 


chcą posługiwać się jezykiem naszym, udając, żejkim głosem, że to wszystko... nieprawda. 


nie znają go wcule Taki negatywny stosunek pala 
:'ów do języka pzństwowcgo nie jest zjawiskiem 
charakteryzującem chwilę obecną, lecz ukrywa sę 


głębcko w psychice polskiej“. 


Polemika jniefkóńczy się; zresztą na łamach 


prasy. 


W Wiedniu niczw łocznie po zamknięciu: kon* 
gresu syanistycznego p. „Surle, współpracownik 


Dla tego teżop. Irin przed ostatecznym „Momentu“ -- w związku ze sprawą ki+łdatowo 


uchwaleniem samorządu miejskiego dla Króle 


i z i 1 świńską uderzył w twarz _p. A. Litwaka, przedsta- 
stwa i zdecydowaniem kwestyi posłuziwania | wicicla redakcyi „Der Fraind", Bjło:ta na pesic- 
się językiem polstim w iyn samcrządzie—uwa | dzeniu omawiajątem kwestyę utworzenia żydew: 


ta 22 stogowne zwrócić uwagę społeczeństwa | skiej kasy literackiej. 


dowychs, 


przygotowaniem do wniostów.., 


urzędowym... 


rzędach Królestwa Polakiego—dziś już pp. na 


żnych prowincyi*. 


o lisie i winogronsch... 
= ae dne FORA CEJ 


Jnformacye i pogłoski. 


powrócić go Petersburga d. 2 | stopada. 


gjskiego na zachowywanie się polaków, któ. 
rzy pozwolili sobie na „cały szereg rewolucyj- 
wych prób wprowadzenia przemoca języka pol- 
skiego do szkół, sądów i innych instytucyi rzą- 


Cytowanyżartykuł jest tylkorwstępem i 


Łatwo wyobrazić gobie jąkiemi będą one, 
skoro polakom zarzucane jest „panowanie 
igzyka polskiego“ na rdzennie polskiej 
ziemi, i „niechęć poaługiwania się jęzj kiem 


Wymagania d4awnych rusyfikato: óv, by 
język państwowy panował niepodzielnie w u- 


cyonalistom nie wystarczają — chodzi już o 
„najdonioślejsze zadanie rządu wprowadzenie 
języka państwowego do życia spcłecznego ró |gdzieśmy dotąd nie spotykali. 

lstniały wątpliwości co do Warstw robotni- 
czych, chociaż postępowanie poszczególnych związ- 
ków zawodowych w stasunku do robotników ży- 
dówskich, ujawnione znacznie wcześniej od wybu- 
chu bcjkotu powszechnego—nie dawało właściwie 


| Lappetit vient en mageant, 
jednakże powtórzyć się tu może znana histcrys 


,  "— Prezeg ministrów Kokowcew bawić bę: 
dzie na urłopie zagranicą przez 6 tygcdai i ma 


Tak uprzyjemnia sobie czas kwiat „nsjbur- 
dziej postępnwego* narodu pod berłem rożyjskiem, 
głoszący walkę z „przedhisioryczną dziczą polską”. 
pegrążoną „w zabob: nach, szerzoaych przez kler 


katolicki". 
Cywilizatorzy! .. 
(L). 
RY O ZZ OP RRBCETA 


Z prasy żydowskiej 


s s Sygonistyczny „Razswiet*, pisząc © 


bojkocie żydów w Królestwie stwierdza, že: 


„Takiego jesdnomyślnego antyscmityzmu nl- 


powodu de uważania robotiików za wyjątek. 


Lecz strajk w fabryce Siejna, wynikły na 
gruncie żądania wydalenia Sześciu robotników ży- 


dów—r*zwiał wszelkie złudzenia, 


Nasttój wśród robotników w jednem miejscu 
został określony i wątpić należy, by ckazuł się 
gdzieindziej inny. Niekiórzy z nas w żaden sposób 
pie mogą, czy też nie chcą zrozumieć tej prawdy, 


że w Polsce stoją przeciwko sobie dwie narodowo 


ści, że polacy wałczą przeciwko wszystkim 
żydom i że przeciwnikiem naszym jest cały na- 


ród pois ki. Usiłują oni rezrótniać. winnych 
i niewinnych i chcą walczyć przeciwko jedoym nie 


— Minicter oświaty Kasso zażądał cd|zahaczsjąc drugich, 
turatorów okręgów naukowych inforaacyi o 
liczbie sskół żydowskich i uczniów. laf.rmacye 
te nezbędne są dla opracowania projektu pra- 
wa kas.jącego chedery, uważane przez rząd 


Nie będziemy wdawać Się w rozumowania 
o ile podobne poglądy są połityczne, lecz podział 
taki nie odpowiada rzeczywistemu stanowi rzeczy”. 


Nie potrzeba dodawać, że wypowiadający 


za przeżytek śrądniowiecza, szerzące ciemnctę] walką wszystkim polakom „Razawiet* uważa 


i neodpowiadajęce nsj nujejszym wymogom by 


żydów za niewinnych baranków, którzy cierpią 


gieny. Chedery mają być zastąpione szkołami| Wskutek złości i niewdzięczności n:rodu pol 
dla żydów, szkcły te utrzymywać będzie skarb | skiego. . 


— Minister Kasso polecił kuratorom o- | memememmmarem m 


kręzów naukowzch zakazać surowo młodzieży 


s:kolnej uczęszczau a do teatrów i miejsc za 
baw publicznych w soboty i wigilię świąt 
Młodzież Szkolna natomiast ma obowiązek by 
wania na nabożeństwach w cerkwi i brania 


udziału w nauce śpiewu cerkiewnego. Rozpo- 
rządcenie to wydane zostało na skutek starań 
arch.episkopa wołyńskiego Antoniusza, 


— Departament policyi zakomunikował 


gubzrnatorom, że osoby na mocy wyroku są- 
dowego oddane pod dozór policyi 
W, którym pomagali przytemniejsi pasażerowie. | mieszkać; 1) w stolicach i okolicach 
wę Pierwszy pociąg Sanitarny wysłano z Rosto- | miastach guberuialnych i we wsz 
ij Przyszedł on na miejsce katastrcfy ckoło g. ó|scowościach położonych w 
Ę w promieciu 25 wicrst, 
k Wkrótce po nim nades. ty pociągi r persone- | znajdują su fò tece i w promienia 
M lekarskim ze stacyi Kryłowskiej, S:syki i Pa-f d Íortec; wieszce w tych  miejscoweściąch, | ośmiu obór zapisanych przed kilku laty ge 


Związek hodowlany podolski 


przy Tow. rolniczem w Winnicy. 


Na tegorocznej zamkaiętej wczoraj wysta 


wie iaweutarza w Kijowe otrzymał związek 
hodowlany przy podolskiem Tow. ro'niczem 
zaszczytne uznanie za działalność na pola pod 
y niesien:a hodosli bydła. Nrjwyższe to uznanie 
nie mogąjjakie spotkało grupę ludzi pracujących prd egi- 
„stolic, w|dą związku będzie zapewne zach.tą i bodźcem 
; ystkich miej-|do tem intensywniejszej pracy na tem nowsm 
pobliżu miast tych | jeszcze polu gospodarstwa krajowego na Podo 
w miejscach  gdzie| iu. 


foą]zerniały, przez, co nie megły być nsl-żysie oce. 
nione, a tem samem nagrcdione cdpowiednio|wpływ na dalszy rozwój rolnictwa i przemys'u 
przez kom'sye ekspertów. 
Ruch han:lowy był na wystawie — przy |się już obecnie na wysokim poziomie kultury. 
najmniej w stosunku do obór związku bodowis: 
podolakiego — dość ograniczony. 
szczególneści brakło dostatecznej ilości odpo-|w większości działów wystawy. Wczoraj roz- 
witdnich stadników dla niektórych obó”. To| poczęła się ekspertyza w działach nsukowo- 
też postanowiono po kupno tychże udać się do 
D tychczas w,„łynęły zamówienia | wnictwa 
gla obory p. K. Czerwińskiego w Oichorzu, 
p B Sokołowskiego w Poleniczyńczch i p. K 
Neymans w Łucziach. 

Dalsze zamówienia należy aadsyłać pod|się do kijowskiego oddzisłi Cegarskiego Towa- 
sdresem prezesa związku p. Zzgmunuta Kracz- 
ziewicza w Białej, poczta Wachnówks, gub. kie 


Źmierzynka na Fodolu, we wrześniu. 


ckoło 4,000 


Zmierzynkr, miasto liczące 
katolików, cd niedawna dopiero „doczekało si; 
nareszcie kcśzioła. Zaczęty 1910 roku, 
został już uŁończosy 
wnątrz wiele jeszcze rzeczy brakuja, a nawet 
jedyny ukończony  o!tarz 
tylko arszynowej średaicy okragie w murze 
wycięrie, czekające zspełaien a. 

Jeszcze w roku 1894 kiliu 
woli powzięła myś! utsorzemia małej choćby 
Po otrzymaniu pozwclenia i usunie- 
ciu różnych przeszkód, wzięto się do budowy 
z kapitałem 12,000 rb, zebranym  poczęści cd 
cf arcwapym 
przez p przednich właścicieli 
tylko, że bazylika kościola uległa zmniejsz oiu 
w porównaciu z perwoż1ym planem (o 5 ar- 
szym szerokości, o 4 aiszzny długości), gdyż 
zmniejńtouego (za 
miast 2 ch żelaznych, ma tylko jedną drewnia- 
ną k_pułę) jes: za wie ką w porównaniu z pia- 
szczyzną bazyliki i tworzy całcść m zksztaltrą.| 9 ™ 
Również fgu-a Chrystusa, 
niebu w przedniej fesadzie, niema w wykona 
au żadnego artyzmu i poczucia piękna. Pomi- 
mimo te usterki nieżle 
cościołą na tle zielonego lasu i szerokiej prz: 
strzeni pói—zbudowany został nie w centrum 
miasta, lccz w jego okolicy. 

Jak wielką była zuma, zebrana nastspnie 
przez utworzony dla budowy komitet, czytelni- 
cy nssi wiedzą z drukowanych w „Dziena:ku* 
sprawozdań. Wzniesienie ścian i dachu 
kosztować 48 tysięcy. Jeszcze i dotąd pieniądze 
płyną, to też mamy nadzieję, że wkrótce świą- 
wewnątrz zaopztrzoną we 


wysokość dachu, 


się prezentuje gotyk 


tynia zostanie i 
wszystkie potrzebne sprzęty. 

Mniej szczęśliwy jest kościołek 
niecki co do czasu pobytu ksęży; w tak krót- 
kim czasie było ich kiku; męizy nimi 
szący się gympatyą i szacunkiem ludu, i ser- 
decznie oddani sprawie budowy kościoła i po- 
trzebom biedniejszej ludności Co prawda do- 
chody księży są bardzo skromne, stałej pensy. 
od rządu nie pobierają oni, 
zależności od niestałych dochodów 
du bowne od parafian, zbierających między go- 
bą pieniądze na mieszkanie dla księfzs, a tak- 
że od komitetu. 

Projekt przyłączenia kościoła zmierzyniec- 
kiego do parali Braiłowskiej, 
kańcy podlegali pieczy wikarego braiłowskiego, 
który dojeżdżałby tylko do nas od czasu do 
czasu, został już zaniechany, 

Z daia na dzień oczekujemy więc swego 
Zmierzynka stanowić 
ma osobną parafię, gdyż dotąd ty'ko była filą 
braiłowakiego kościoła. 

A więc skremny  kościołek, 
miewielki, o jsdnej zaledwie, chcć dość obszer= 
nej nawie, powstał już i garnąć ku sobie lud, 
daje i dawać będzie pociechę i siłę smutoym 
mu Bó; dopomógł siać zgodę 
owe największe cź nigaie użytecznej 
pracy i przyczyniać się do wznoszenia się po- 
nad osobiste czle i drobne interesy. 


WYSTAWA. 


Kronika wystawy. 


— Wystawione w pawilonie warszawskiej 
wystawy ru homej wzory wyrobów przemysłu 
ludowego, nadesłane przez wars awskie Towa 
rzystwo popierania przemysłu ludowego, cieszą 
sę nadzwyczajnem powodzeuiem. Publiczność | worosyjsta I B sow odczytał referat p. t. 
„rozszerzenie kompftsucri banków miejskich”. 


a z4 w zupełaej 


tak aby mies:- 


własnego probotzcza 


i słabym. O>y 


po obejrzeniu wzorów ra'arczywie żąda towa 

‘ru, chce kupować i s ysry Oezradną odorwi'dź 
łiz poza wzorami do 
Praca ta prowadzona od lkl zaledwie k;l-; 
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tpienia powinna wywrzeć nader znamienny 
kraja Południowo Zachodniego, znajdujących 


Proszę przyjać i t. d“ 
— Komisye rzeczoznawców pracują już 


szkolnym. cgrodn'ctwa, owocarstwa i warzy* 


— Wobec tego w czasie organizowania 
sę gekcyi, nie udało się utworzyć sekcyi prze» 
mysłu przetwórczego, komitet wystawy zwrócił 


rzystwa technicznego z prośbą o zorganizowa- 
mie komisyi rzeczoznawców dla tego działu 
wystawy Zgodnie z życzeniem komitetu komi- 
sya została utworzona, przyczem do akładu jej 
weszli: pp. prcf W. Szaposznikow (prezes), 
W. Koziełkia (sekretarz), L, Miedwiediew, W. 
Minsjew, S Pożećski, A Korsak i W. Ham- 
mer, 

— Wczoraj przybyło do Kijowa kilka li- 
cznych wycieczek włościańskich z gub. kijow- 
skiej i podolskiej. 

— Da. 17 wrztśnia kasa wystawy sprze- 
dała 3 727 biletów wejścia. 

O4 daia otwarcia zwiedziło wystawę za 
biłetęmi płatnymi 656,097 ozób. 


Wystawa bydła. 


S,osjb przyznawana i ogłaszania na- 
gród na naszej wystawie bydła przejdzie za: 
pewne do hiątoryi ~ 

Nie powtarzamy wszystk'ch, kuraujacych 
po terenie wzstawy we!syi, nie przytaczamy 
licznych wyrazów rozjorpczenia jakie do nas 
dochodzą, ale z ob.wiązbu sprawczdawczego 
pie mcżemy przejść do porządku: dziennego 
nad f:ntążyami niektórych cańb, do komisyi 
ekspertów należących. 

Jed:n z tysh panów uważał za stosowne 
wraz ze wszystkiemi listami nagrodzonych oka- 
zów ukryć się tak, ż: przez dwa dni cdaaleść 

ie bylo można. 

Uctwz!y, potwierdzone przez radę rze: 
czoznywców me były do ostatuiej chwili za- 
twicrdzone przez glównozarządzającego rolni- 
ctwem, skutciem tego p S, o którym mowa 
uważał za stosowne ukryć listy pod korcem, 
stąd ną światło dzienne wydobył je w ostu 
tniej chwii prezes komteu wystawy br. Tysze 
kiewicz i dopiero wczoraj © zmrołu wiaz ¿ p. 
S. sprowadził te lisy na plac wystawy bydła. 

Dopiero w chwili zamtnięcia wystawy 
ogłoszono rezultsty ekspertyz, t j. cdczytano 
je publicznie, prasie jedak odmówiono udzie- 
lenia tych danych, motywując je niedopełnie- 
niem formelq:ś-i ostatecznego zatwierdzenia. 

Notujemy też ważaiejsze odznaczenia, któ. 
re udało się nam zebrać na miejscu, a więc 

Dyplomy honorowe otrzymało centralne 
T-wo rolaicze w Kró! Polskiem, oraz wszy- 
stkie jego związki i sekcye, a także związek 
lubelski oraz podolski związek hodowców by- 
dła za usilną i owocną pracę przy rozwoju 
hodow li. 

Z'6te medale od departamentu rolnictwa 
otrzymali p. Kazimierz Piaszczyński za trzodę, 
oraz ks. Koczubej za bydło ukraińskie i szkoła 
Majnowska za szwyce. 

Z'ote medale od kijowskiego Ziemstwa 
guber. oraz kijowskiego T.wa rolniczego ctrzy- 
mali pp. Ficrkowscy za grupę jłówek simen- 
talów r medal i drugi—za maciory, p. T. Kos. 
sak—za bydio holenderskie, p. Nowiński—za 
„Ursusa*, nsbgtego w oborze pp. Fiorkowskicb, 
oraz za 2 krowy, a dalej: pp. Rakowicz, Wa- 
siutyński Cnamieako i inni. 

W dziale owiec medal złoty przyznano 
p. A. Kuberskiemu za grupę oksfo'dsbiredow. 
ców, a p. L Rakowskiemu za taką zsmą gru- 
pę—wielki medal srebrny. 

W dziale nierogacizny wielu wystawców 


wystąp ło z protestami, skutkiem cz:go cdzna- 
czeń tego działu nie ogłcezano. 


, Całkowity wykaz ważniejszych nagród 
będziemy mogli podać zapewne w rumerze 


następnym, 


ZJAZD 
działaczy miejskich, 


Na wczorajs:em posiedzeniu ziazda prze- 


wodniczył p. H Djakow. 


Po zagajeniu obrad przedstawiciel m No- 


Autor referatu staral się udowodnić, iż 


wystawie | żaden z nejmiykszych nawet Lauków miejskich 
pie Łędiie mógi rozaln4ć w nalcjyty sposób 
aprracyi patycztowych, gozoki istnieja uwaga 
do zat. są ust. kasków muriskich, Mujosu- 


4 


szczająca wydawania długoterminowych pcży-|Prcszę mówić o municypalizacyi, nie kiwi: psami policyjnymi. Wczorsj w nocy aresztowa 


czek listami zastawnymi i obligacyami, pomi- 
mo, fż prawo to przysługuje nietylko państwo- 
wym lecz nawet prywatnym akcyjnym bankom | cstrzeżenie. 
rolnym. W razie uzyskania takiego prawa, 
poszczególne banki, zdaniem referenta, nie mo- 
g'yby jedaak dokonywać emisyi obiigacyi. 
W tym celu należy założyć „centralną kasę 
banków miejskich*, której projekt referent na- 
kreślił bardzo «szczegółowo. 

Ostateczne wnioski referatu 
streścić w następujących tezach. 

1) Barki miejskie powinny uzyskać pra- 
wo przyjwowania wkiadów w jlośzi 20 krotnie 
przewyższającej kapitał zakładowy, pod warun |część rezolucyi proponowanej 
kiem gwarencyi ich całym majątkiem nierucho-| Dżabara, z wyjątkiem przesłanek zakwestycno- 
mym zarządu miejskiego, oraz wanych przez przewodniczącego oraz 

2) prawo wydawania drobnych pożyczek | części rezolucyi, które według zapewnienia p. 
przemysłowych na środki obrotowe pod solo- | Djakowa „zostały już przyjęte w poprzednich 
weksle: rzemieślaikom, osobom zawodów inte-|rezolucyach zjazdu“. 

Igentnych i drobnym kupcem, a także na za- Pożatem uchwalono rezolucyę zapropono- 
dładanie cgrodów warzywnych, szkółek, sadów, |waną przaz bar. Orgis Rutenberga: « 
winnic, gospcdarstw mleczarskich i t., p. „W celu uregulowania kwesjyi wykupu 

3) Zjazd powinien się wypowiedzieć za|przedsiębiorstw miejskich, zjazd uznaje za rzecz 
konieczzością założenia centralnego banku miej. niezbędną, aby pozwolenia na zaciągnięcie po: 
skiego. życzek udzielane były w przyśpieszonem tem 

Po krótkiej dyskusyi pcruszony przezjpie, oraz aby rząd udzielał miastom niezbędnej 
p. Basowa projekt ze względu na jego dowio- | pomocy przy realizacyi pożyczek”. 
słość i niemożność szczegółowego opracowania W końcu pa waiostk przedstawiciela m. 
na obecnym zjeździe, postanowiono przekazać] Tyflisu p. Żarulego uchwalono rezolucyę na: 
przyszłemu zjazdowi przedstawicieli miast. stępującej treści: 

Następny referat odczytał przedstawiciel „Ze względu na to, iż obecnie powstaje 
m. Tyfisu p. M. Dżabar na temat „municypa: |nowa forma urzeczywistniania i zarządzania 
lizacya i budżet miejski*, poprzedzając go wy»| przedsiębiorstwami municypalnemi, polegająca 
stępem, w którym przeprosił zebranie, iż „z po-|na wspólcej pracy zarządów miejskich z kapi- 
wodów niezależnych" nie może traktować kwe-|tałem, co w znacznym stopniu może osłabić 
styi wszechstronnie, odpowiednio do jej donio» [ujemne strony koncesyi w czystej ich formie, 
słego znaczenia. zjazd uważa za rzecz pożądaną, aby, przyszłe- 

Wychodząc z założenia, iż szeroki rozwój| mu zjazdowi przedatawicieli miast złożony zo 
instgtucyi spcłeczno-gospodarczych, zaspokaja-| stał specyalny referat o tym sposobie municy 
jących najważniejsze potrzeby szerokich mas|palizacyi przedsiębiorstw. miejskich, przyczem 
ludności i zarządzanie temi instytucyami w in-|zjazd wyraża Życzenie, aby referat ten opraco 
terese użyteczności publicznej, stanowi jedno] wany został przez ludzi nauki, którzy specyalnie 
z rajważniejszych zadań samorządów miejskich, | poświęcą opracowaniu tej kwestyi. 
referent twierdzi, iż inicyatywa prywatna, któ Przyjęto również okolicznościowo w for- 

ra w wielu miastach potrafiła zagarnąć w Swe] mie życzenia wniosek przedstawiciela miasta 

ręce zaspokajanie powyższych potrzeb ludności | Charkowa, o czasowem ctwarciu granicy dla 

aby z tego *.ódła osiągnąć możliwie najwięk-| węgla i innych materyałów opałowych ze 

sze korzyści, jest bezpośrednio mkodliwą dla| względu na ich obecną drożyznę. 

interesów społeczeństwa. W końcu posiedzenia przewodniczący od 
Zdariem referenta, w dziedzinie municy-|czytał opracowaną przez komisyę, szczegółowo 


odbiegzć cd przedmict:1.. 


cya. Otóż wobec braku ludzi... 
Przewodniczący cdbiera mu głcs. 


umiarkowana następującej treści: 


ie własnemi silami". 
Przyjęto również przesłanki i 


palizacyi zbytnie dążenie do zysków jest rzeczą| motywowaną rezolucyą w sprawie reformy | 


niedopuszczalną niętylko z punktu widzenia] państwowego podatku od nieruchomości miej- 
socyalno.politycznego, lecz nie da się nawet|skich. W sprawie motywów rezolucyi wywią- 
urzeczywistnić praktycznie, gdyż znaczne do-|zata się ożywiona wymiana zdań pomiędzy re- 
chody z przedsiębiorstw miejskich zazwyczaj |ferentem Wielichowem (posłem do Dumy Pań. 
otrzymywane są za cenę zaniedbania tak waż-|stwowej) i przedstawicielem ministerstwa skar 
nych pod wzglęiem społecznym urządzeń jak|bu, który dowodził, iż motywy  rezolucyj, jak 
wodociągi, rzeźaie i t. p. również i wyprowadzone 
Korzystając ze swego faktycznego mono- |zostały na zupełnie fałszywych danych. W 
polu, miasio nie powinno zwiększać swycie|końcu przewodniczący zarządził głosowanie J 
środków za pomocą eksploatowania na zasa- |rezolucya została przyjęta w redakcyi komisyi. 
dach handlowych tego rcdzaju przedsiębiorsiw, | Brzmi opa w gastępujący sposób: 
ponieważ dochody czerpane z rzeźni, wodecią- 1) Zjazd uważa, iż obsena 6-procentowa 
gów etc. są, właściwie mówiąc, podatkami od] norma państwowego podatku od nieruchomości 
mięsa i wody, upadającymi całym swym cięża-| miejskich powinna być obniżona do 3 proc. 
rem na niezamożne i mało zamożne warstwy 2) Zjazd uważa za rzecz niezbędną, aby 
ludności. Ari wydana przez ministerstwo skarba instrukcya, 
Powołanie do życia przedsiębiorstw miej-| komentująca prawo z dn. 10 czerwca I9Io r. 
skich wymsga znacznego nakładu środków, |została poddana rewizyi z udziałem 'przedstawi- 
które najcdpowiedniej byłoby użyskiwać w dro'łcieli miast. 
dze specyalnych pożyczek. Jednakże rozwój 3) W razie wprowadzenia państwowego 
praktyki kredytowej miast tamowany jest (dzwo-| podatku dochodowego, sfery prawodawcze po- 
nek przewodniczącego) przez wązkie ramki obo*| winny rozpatrzeć kwenstyę przekazania kasom 
wiązującej ustawy miejakiej, krępujące w naj-} miejskim w całości aum patstwowego podatku 
wyższym stopniu prawa bndżetowe miast. od nieruchomości. 
Za najpewniejszy i najracyonalniejszy śro- O godz. 6 i pół posiedzenie zostało zam- 
dek w celu uchronienia się od chronicznych | knięte. K 
deficytów referent uważa podniesienie produk- 
cyjności budżetowej, opodatkowania bezpeśred: 
niego i swobcdny rozwój mie sk'ego systemu tte 
podatkowego. ai. ski 
Końcowa część przemówienia p, Dżabarał 3, 
tległa nirspodziewsnej konfiskacie ze strony 
przewodniczącego, który kategorycznie zabronił 
mówcy dalszego kontynuowania referatu. 
Sądząc z krótkiego programu, rozdanego 
uczestnikom zjazdu, p. Dżabar cheiał w zakoń: 
czeaiu swego przemówienia zaznaczyć, iż prze- 
dewszystkiem planowemu R racyonalnemu roz- 
wojowi komunalnej gospodarki finansowej stoi 4 j 
na A de brak prawa Kidylrowego| tego sie dk godz. 1 i pół wyznacz'ne zostało po- 
najważniejszego prawa instytucyi reprezenta- 
cyjnych, oraz iż obecna repezentacya miejska, zolucyi opracowanych przez komisyę 


oparta na zasadzie ceqzufu, zupełnie nie gwa- 


rantuje racyonalnej gospodarki miejskiej, po- 
Zabójstwo artelszczyka. 


nieważ na pierwszym planie zawsze widzimy 
— 0 


targowe, szkołę im. Bunge i pałac Cesar 


na czeźć uczestników zjazdu. Oprócz członków 
zjazdu obecni byli wszyscy prawie radni miej- 
scy, wielu gości honorowych oraz przedstawi- 
cieli prasy. 

— Dziś w godzinach rannych uczestnicy 
zjazdu oglądać będą roboty ziemne na Głubo 


tam prywatne interesy właścicieli nierucho. 
mości. 

Wobec sianowczego zakazu mówca vo- 
lens-nolens zmuszony był ograniczyć się przy- 
toczeniem cs atecznych wniosków, które brzmią 
w następujący sposó : mość o niesłychanie zuchwałym napadzie na artel 

1. Dochody z muaicypslizowanych przed: | szćzyka Cukrowni kusiukowskiej K. Saksonowa, do- 
siębiorstw powinny przedewszystkiem it na|konanym w punkcie tak lndnym o porze odejścia 
ulepszenie i rozszerzenie tych przedsiębiorstw | wieczornych pociągów, jak wiadukt bezakowski. 

w celu uczynienia ich jaknajbardziej dostępne- 
mi dia najszerszych warstw ludności. 

„2 Faktyczne uzdrcewotnienpie finansów 
miejskich możliwe jest jedynie pod warunkiem 
szerokiego i swobodnego rozwoju systemu po- 
datkowego na korzyść miast W tym celu mia- |ło dwóch ianych rabusiów. 
sta powinny otrzymać prawo budżetowe w ca- Nspastnicy zaczęli dosłownie ostrzeliwać sal- 


dżał właśnie na wiadukt, gdy z tłumu przechod 


łej jego pełni, reprezentacya zaś miejska po-| wami Saksonowa, psczem pochwycili trzy znajdu- mości polityczne. 


winna uledz refcrmie zasadniczej. jące się w dorożce sakwojaże i zbiegli. 

Referect p Dżłabara wywołał nader oży- Tłum po picrwszym strzale rzucjł się w pa- 
wiouą dyskusyę, przyczem część mówców z|nice do ucieczki i policya po przybyciu na miejsce 
przedatawicielem m Chsrkowa p. Wegaerem | wypadku zastała tylko konającego arielszczyka. 
na czele wypowiadaia wę za bczapelacyjnem 
potępieniem systemu koncesyjnego wogóle, | padku skierował się do jednego z hoteli, znajdują 


część zaś dcradzała łagodniejszą rezolucyę, zeļ cych się przy ul. Berakowskiej, lecz po krótkim na- Do ptaszków. Ostatni pochćd. — Do Dzieci. — 


względu, iż w pewnych wypadkach miasta nie | myśle pobiegł do następnego hotelu „Ameryka“ i 
mają mcźaości wrzeczywistnienia najważniej |tu zatrzymsł się pode drzwiami jednego numeru. 

szych urządzeń kulturalnych w inny sposób, Lokatorem tego numeru był jak Się okazało 
jak rytko w drodze udzielenia koncesyi przed: | niejaki Siepakowski, z zawodu kucharz, który prze- 
siębiorcy prywatnemu. jazdera z Kaukazu do Moskwy na dzień jeden za 


Po przemówieniach pp. Tupalskiego, We-|trzymał się w Kijowie. Slepakewski zajął numer | trwałe. 


giera, Jozefiego, Wielichowa, Ałmazowa, Or- 
gis-Rutenberga i innych zabrał głos zaany już 
z poprzeduich wystąpień przedstawiciel w. Maj-|zainstalowaniem się w „Ameryce“ oglądał pokój w 
kopa p. Isanienko. Twierdzi on, iż miasta O | hotelu, do którego pierwotnie zaprowadził policyę 
becnie nie mogą prowadzić swych przedsię: | „Waloto”. 
biorstw sposobem gospodarczym, ponieważ nie —  Ślepskowskiego z2re$ztowano. 
posiadają odpowiednich ludzi. Wszak jeżeli ra- 
da miejska potrzebuje nsprz. dyrektora dla 
banku miejstiego i znajdzie odpowiedniego, | nie fałszywy ze względu na liczne poprawki, jak 
zdoluego człowieka, to napewno nie będzie on] np. w liczbie lat ete. 
zatwierdzony .. p" 
Przewodniczący (dzwoni). 
Proszę mówić o m uaicypalizacyi. 
Pom policmajstra (zrywając się z krze-| gląda on na pasażera I klasy. 
Bl»), czyni pierwsze catrzeżenie. 


bezpośrednio przed przybyciem policyi. 


lizacii. W takich warunkach nie można prowa- 
dze goszpodaiki miejskiej. Potrzeba nam spe- 


do wydziału przyprowadził wzmocniony konwćj. 


watęp utrudniony... F ltrują.. A tu znów przee| «mega kolsru paltr. 
siewkją przez S to... 


Przewodniczący (dzwoniąc energicznie) |chu wysłano kilka oddziałów konnych policyantów 


Pom. policmajstra. Z mojej strony drugie |ce. Obaj aresztowani odmówili wymienienia swo [nem ustawiono na czas procesu kilka spara- 


P. Isanienko. Zaraz będzie n unicypaliza 


Podczas głosowania zwyciężyła rezołucya|*amej Koriukówki. Cukrownia korlukowiecka na-|do Petersburga minister oświaty L. Kasso, 
„Zarządy miejskie powinny możliwie naj- 
dadzą zięjrzadziej uciekać się do us'óg koncesyonaryu- 
szów, urzeczywistniając przedsiębiorstwa miej- 


pierwszą | Esandrowskiem, gdzie otrzym:ł na |mccy_czeku 40 
w referacie p. 


drugiej 


z nich wnioski oparte | 


Wczoraj zrana uczestnicy zjazdu oglądali | se przed przystanią 


Wieczorem w sałach klubu Kupieckiego| sie na przystani 
odbył się bankiet, wydany przez zarząd miejsk. względu na ograniczoną liczbę osób, które mo- 


czycy Oraz szkołę miejską im. Tereuzczenki. | czenia dia wsystkich grup. 


i e plenarne. Porządek dzienny obejmuje Kobiet Polek zawiadamia Szanowne członkinie | chłod 
kilka drobniejszych referatów i odczytanie re- |, gości, że pierwsze w iym sezonie zebranie |ne w 


Wczoraj pedawaliśmy w streszczeniu wiado- | założenia tej instytucyi, ze wszech miar potrzeb- 


Jak się okazuje, dorożkarz, wiozący S; wjeż | skłsdanie ofizr pieniężnych. 
niów wyskoczył młedy człowiek i strzeliwszy z re „Ludu Bożego% i zawiera następujące artykuły: 


wolweru w powletrze, zatrzymał konie. jednocze. | Idzie jesień (wiersz) — Dokąd oddać dziecko. — 
śnie z jadącej śladem dorożki dwukonnej zeskoczy | Nowe cuda w Leurdes.— Doczekał (opowiada 


J coli. —Zupa z siekiery. — Leczenie domowe: Chc - 
Pies policyjny „Waloto* wprost z miejsca wy- | era. 


Godnym zaznaczenia jest szczegół, iż SI. przed | sownie do preśby kijowskiego gubernialnego 


Aresztowauy okazał paszport na nazwisko |DCZZWICtuR, 30,000 rb. jako pożyczka na ter- 
Slepakowskiego. Paszport ten jest prawdopodob. | min 15 letni. 


Podczas rewirył u aresztowanego znalezieno |cesu Bejlisa. 
bilet I klasy na przejazd z Olesy do Motkwy, po-|sądowej ustawiono łóżka dla sędziów przysię- 
mimo, Jż z powierzchowności i odzienia nie wy. |głych, którzy tam będą nocowali. 


Wczoraj z udziałem tędziege śledczego bada-|ki dla prztdstawiciili prasy, których dopusz: |Cz. 
Mówca. Zaraz będą mówił o municypa-| ao w wydziale śledczym ŚSlepakowskiego, którego | czono; 38 


Aresztowary — młody, brunet, nesi długłe|szjca dzienników petersburskich, meskiewakich 
cyalistów. Do wyższych zaklsdów technicznych] włcsy. Ub:sny jest w czarny kostyum i takiegoż|i zagranicznych, petexsburska agencya telegra-| kucka, S Iw»nierke, |. Wojciechowski. 


Dla poszukiwań pozostałych sprawców zama-|nów prowincyonalnych. 


DZ I EaN Na ASK Giwartek, d. 19 września (2 p'źizierniku) 1913 r. NE 246 


s telegramów tak wewnętrznych jak i do miast Hotel Hładyniuka: pp. A. Jaaowsxi, A. Nie- 
ao jeszcze 2 robotników w wąwozach na Szsulaw-|zagranicznych, w centrałuem biurze telegraticz.- EL. sa A a Beni a 
„A. , N. , M. #0 


Pletniew, W. Mamczice, J. Jadzowski, L. Jang, 

Hotel Praga: pp. E Bszewalińska, 
kowski, J. Kaol, E Kcyżanowsti, N. Maciejewicz, 
K. Butynieć, St. Podhorski, A. Łysienko, T. lwano- 
wa, A. Pater, O. Nikifiraws, S. Anachln, I. Ket- 
ezenko Nitołajewa, H. Neufeid, R. Neufeld, M. Go- 
»len, K. Teodorowa, M. Płachatnik, A. Rot, A. 
Sergijenko, J. Korsak, A, Baszucka, G. Stutła, Z. 
Stutinowa. 

Hotel Kanć. pp. E. Neuman, |. Nerman, Sz. 
Rogowski, A. Koczniews, I. Durilin, J. Kuczera, 
J. Górski. 


lich nazwisk. Frzypuszczzć należy, że.itą; to też| tów dodatkowy ch, oraz powiększono personel 
| uczestnicy zabójstwa. urzę daików. 


Sądząć z niektórych poszisk, wnosić mażna, — Powrót ministra cświaty. W tych 
iź zabójcy są przyjezdni i śledcili Saksonowa od | dniach powraca ze swego mająiku w Besarabii 


4 a w i T n — KARY PRASOWE. Na moty postanowie- 

Zabity Saksonow często przyjeżdżał do Kijo | nią wicegubernatora kijowskiego redaktor gazety 

wa po pieniądze dla wypłat w fabryce.f, Skonsta-| „Kijewskaja Mysl" I. Tarnawskij za umieszczenie w 

towane, iź zabity przyjzchał do Kijowa onegdaj z|lumerze pomienionego pisma z å, 14 b. m. telegra. 

ma p. t. „Sprawa Bejlisa* i redaktor gazety „Już 
naja Kopiejka” za wydrukowanie tegoż telegtamu 
akazani zostali na grzywny w wygokcŚc! 300 rubli 
z zamisrą na 2 miesiące aresztu. 


— KATASTROFY KOLEJOWE. 


rana. O godz. 12 w południe był; w “T wie Ale- 


tys. rb. Saksonow pełałł obowiązki kasyera cukro- 
wni koriukowieckiej w ciągu 9 lat. 


nn a 


KRONIKA, 


Kalezóassyzż, 


D<'k 19 (2) JanuaryuSza B. 
jue 20 (3) Eustachyusza M 


WYsenód ŻłońGz e godz. 6 m. o2. 
zucuśa słońca © godz. 5 m 36 
Dlugońć Amiz godr. 11 ma 34. 


Wczoraj szewski, Pejxoś. 

Hotel Kosya: p 
J. Studziński 
G. Ciurpał, 


OFIARY. 


W Admiñistracyi 
złożyli: 


Na T-wo polskich Kolonii ietnich: p. Właądy- 
sława Szymańska 5 rb. 


Nua T:wo dobroczynnóści: pp. Regulska 1 rb. 
— ZBROJNY NAPAD. Onegdsj wieczorem | Famięci N Ae E nia 0 = loch 12 rb. 


~ na ul. W. Wasylkowskiej (za rynkiem Troickim) ||an Przezdziecki iast b ści bal a 
Kaleadarzyk Nistoryszny. banda złeżona s 5 opryszków napidia na jadących |śnia) 6 EE 4 i Weak 
powozem słuchzcra szkoly mietn'czej 25 letaiegu c : 

2 Października n. st P a, wii i jego dwóch kolizi w. odei x bę „SPA długów kościoła w Fastowle: 


4 jeż t i strzelaniny P, został ż i kula- |?" 
s. LIES Aozjetita sk, Sejm, goawai 5 DEREK WPlaiko rzajonyykiikomą kija, Na biednych do uznania Aaministracyl „Dz. 
; Ho st Ziki y P P 8 Rozbójnicy zabrali rannemu I wystraszonyma ij“: p. X. r rb. 
i rionGyŃEkiego. jego towarzyszom około 15o rb. gotówką, poczem , Na wpisy do uznania T-wa dobr.: pp. Andczej 
a poleclwszy im nie alarmować policyi i wieźć ran- | Malinowski 25 rb. M-i L. Lisowscy 3 rb. Hen- 

z ya nego do szpitala—zbiegli. Stan zdrowia P. bezna-|ryk Iwaszkiewicz (jako nie przyjęte na eksperty- 
„ — Z teatru polskiego. Dzisiejszą pre-| dziejny. zie przez p. Tadensza Teleżynskiego) 10 rb, 
miera w teatrze polskim zapowiada sią ze — SAMOBOJSTWO. W domu Nr 53 przyj , Na dom noclegowy dla pątników w Brahiło- 
wszech miar interesująco. Arcy- wesoła komedya nl. WEI powash sia F Bondarew, chory od | Wie: pp. M. i L. Lisowscy x rb. 
Al, bhr. Fredry „Damy i huzarę*;na tkiep | POTU dni ga ZapAITIIETpIUC. k Na szpital rz. kat. w Kijowie: pp. M. i L. Li- 
aien polskich: ai Bek. i GE jvc. ku ZAMACH SAMOBÓJCZY. Onegdaj wie-|Sowscy 3 rb. Pamięci kochanej siostry Mańci Ejs- 

a 


sz k 3 £ D 5 m na Kreszczatyku otruła się 18 letnie Anna | mont 5 rb. 

šelzych komedyi polskich © Dyrekcya i reży-|T. Pogotowie odwiozło ją do szpitala. Na Macierz w Cieszynie: pp. Marya Czapliń- 
serya czyni starania aby dzisiejsze : widowisko — POŻAR. Onegdai o połnocy wskutek nie- |$ka 5 zb. Eugeniusz Starczewski roo sb, 

wypadło jaknajświetniej. Obsadę tworzą: P.p |ostroznego obchodzenia się z ogniem spalił się dre Na wydział letnisk przy T-wie dobr: pp. Ma- 
Dunin- Rycbłowska (gadatliwa Orgonowa), Orze.| wslany budynek pizy zauł, Mieżigorskim Nr 12.|rya i Karol Komarniccy (reczna skłądka za rok 
cka (bałaśiiwa Dyndalska), Sschnowska (rozmi- Straty „wyra 1300 ID, 1913) 50 rb. 


i T — TRUP. Na Bulwarze Bibikewskim w po- N SZ M: ns i , 
łowana w rotmistrzu stsra panna). Trzema wel lizu domu Nr 68 znaleziono zwłoki 35—381etniego | dia Micara an A e s ubranie przy T-wie dobr. 


ścłemi pokojówkami, fruwającemi sceni 
będą Xp Gzylewska, Rombi i Oiikanka. RR e a Maitei ii H B š z 3 gzzy dni mob i 
rek ma) EP 4 = dół A u H. P. * 
Poczciwym kspzlanem p. Kitrnicki. Parą ckli- pzęchkydaitielskie, dwaj MDA napadli na A dk 
wych kochanków p. Biskupska i p. Wronski | Pojkowskiego, zbili go, zdjęli z niego odzież, po- 
Wreszcie dopelaią ady S iihi pp. |7 armii iita Sówka ua Sima 
Zbyszewski i Lechowski. Dzisiejsz* przedsta. pe CY pęk S tj 
byś: 7 ; bił © 
wienie bądzie ostatniem przed wyjazdem do Hisao OF a= "E DAA 
Ko ne dj udaje się teatr polski zapro» z PŚ o mik WYPADKI. Z: 
szony na a występów. gastronomiczeym Jermoljewa przy placu Ratuszo- 
— Z Towarzystwa Dobroczynności. W Łk spadł ze schodów i złamał sobie nogę subiekt 
pe! : : orowcew. 
t poż t. j da. 22. M i> A BED. Analogiczny wypadek miał miejsce z T. Fi- 
10 letniej rocznicy istnienia Towarzystwa Do- lonienką w domu Nr 48 przy nul.]WłodzimierSkiej. 
Eroczynności, w kcś:iele Śgo Aleksandra o Na ul. W. Wasylkowskiej Spadł z dorożki i 
godz. 12!/a w południe (zaraz po sumie) odbą | mocno się potłukł Cuk: now. Poszkodowanych od- 
dzie się uroczyste nabożeństwo, na które Za-| Wicziono do szpitala, 
rząd Towarzystwa Dobroczynności zaprasza 
pp. kuratorki, pp. kuratorów, członków Towa- j Biuletyn kijowskiej stacyi mtteoreiogicznch 
czystwa i csoby wspierane przez instytucye "= 


„Dziennika Kijowskiego" 


cona, 


mrm 


MIOTAS 


Telegramy. 


Gd harospor demi r 'Wlassye : d Agenoyi Pi 
iarsdwrskicją 


Sprawy bałkańskie: 


Paryż (AP). W rozmowie z współpracow- 
nikiem „Temps* Pagzicz oświadczył, iż Serbia 
zmuszona będzie nietylko wyprzeć albańczyków 


Towarzystwa. — y z terytoryum śerbskiego, ale zająć punkty stra- 
— Z P. T, G. Zarząd P. T. G. przypo- Dnia 18 września (x pi ¿dziernik 1913 1. tegiczne, zapewniające jej bezpieczeństwo. Aże» 
mina członkom Tow., iż od poniedziałku roz- r 4-3 by qn — Soja > Soo" granicy strata 
Ph, c zapisywanie da „Lutni* i prosi, zana Bo Poł, wiss Poe a e! aka wy m w. 
miło! wi . 
dać w tem roito A dzi At reż Temp. pow, wodl. Evis. 15 119 7,3|nadzieję, iż powyższy zamiar Serbii nie spotka 
e p kierow owi możność £z Baromesit przy O* w mm. 7477 14550 747 . : t o t 
szego zorgapizowania chóru. Step. wilpetmośći w prec. g% 68 A PET R i. T AA 
.— 29 b m. odbędzie się zamknięcie przy- zek ee nc 1 mim.) Pilaz,  PłnZ,  PinZy Z Turcyi. 
stani Tow. Program zamknięcia obejmuje wyr] horami, Wes, T0-MORE. "va 3 4 4 


flość opadów w mm. 


0,0 


Konstantynopci (AP.) Z powodu ulew- 
ai g. 9©j wieg:, |1yCh deszczów zalane zostały wodą liczne przed- 
* da g. 9ej wiec». mieścia, graniczące ze Złotym Rogiem i Bosło- 
Naiw. lempsr. pawicizza w olązu å3by r, 12,4 rem. Są ofiary w ludziach, j 
pea uig Ee i : 6, POPE (AP.) Rezuf bej, kspitan 
È z tumper. pow. w Glyzn doby r 8,0 | krążownika r amidje“ wyjechał do Europy ze 
głyby przyjąć udział w śniadaniu, członkowie Wlelel. przod, tomp. pow. w ciągu doby „ 1x8 specyslną misyą. 
zechcą zawczasu zgłrszać swój udział naczelni- Ogólny stan pogody w Rosyi europej Konstantynopol (AP). Wobec choroby 
kowi przystani. Zapisy przyjmowane będą tylko] skiej z rana na podstawie telegramu głównege | Ressid bja, ottomańskiego delegata w Atenach, 
do 22 b. m. Obserwatoryum fizycznego! Turcya wyśle tam kogo innegr: 


— Nowy nauczyciel g'mnastyki już przy- 
jechał do Kijowa i wkrótce rozpoczną się ćwi: Rozwiązanie parlamentu włoskiego. 
Rzym (AP.) Ogłoszony został dekret o 


Pogoda przewidywana na' dt. 19 września: rozwiązaniu izby i Q wyzaaczeniu nowych wy: 
nawo i deszćr w Kijowie, ciepło umiarkowa- | borów na 13 października. Parlament zostanie 
pasie zafhadnia, cieplej w sie północnć- |zwołany 14-go listopada. 

go wschodu, ziminiej w pozestałej Rosyi, przymroz- Dekret poprzedzony jest komunikatem, 


ki w dorzeczu Kamy. L 
Deszcze możliwe w pasie wschodnim i naj " którym umotywowano to zarządzenie, przy- 
północnym zachodzie. czem podkreślono doniosłość reform, urzeczy« 
wistnionych w minioaym okresie prawodawe 
czym. Następnie komunikat wskazuje na entu- 
zyazm, wywołany w pąństwie i parlamencie 
akcyą przedsiewziętą w Trypolisie i udowadnia 
e 5 3 Ą R. f iż okupacya Libii nie powstrzymała pracy nad 
aej i korzystnej, „e8Zys u;e ona li tylko dzięki Teatr Polski. Dziś: „Damy i Huzary", rozwojem zapoczątkowań powszechnej użyte- 
yiarnoś:i ludzkiej, więc też i nadal przewodni- Opera. Dziś po raz pierwszy „Kolia"; jutro |czności i nie przeszkodziła osiągaięciu powo: 
cząca sekcyi „poleca tę biedną dziatwę, sercu CR i M8 m R dzenia w dziedzinie życia cywilaego i ekono: 
i opiece ludzi dcbrej woli, prosząc o łaskawe śro r Okiżxda kak AE „Bajka o wilku"; ju- | misznego Włoch. Włochy powinny obecnie 
Kinematografy. Korso: „Urwiskot. Kino.|Zsjać wewnętrzuą część Libii, gwarantując tam 
teatr i Ekspres: „In hoc signo vinces" zy poszanowanie religii, rodziny i zwyczajów, tu- 
dzież zepewnić ludnóś:i dobrodziejstwa cywili- 
zacyi. Komunikat zapowiada szereg reform sə- 
cyalnych i konstatuje, iż wewnętrzna sytuacya 
Włoch jest Świetna. Pokój może być zape- 
p wniony jedynie przy zachowaniu równowagi 
Wieczory symfoniczne. sił rozmaitych mocarstw i w związku z tem 
Cesarskie Towarzystwo muzyczne w se:|pod warunkiem utrzymania przez Włochy swo- 
zonie 1913/14 r. urządza pięć symfonicznych jich ail lądowych- i morskich na wysokości od» 
wieczorów, pierwszy 22 listopsda pod batutą | powisdającej politycznym warunkom, stanowi- 
Chesina. Bierze w nim udział młrdy pianista jsku Włoch w Europie i znaczeniu donicstych 
p. Beklemiszew. dla Włoch interesów. „Mimo to*=giosi ko- 
2 gi symfoniczny ma się odbyć 13 grud-|munikat „Wtochy nigdy nie zapominały o ko. 
nia i będzie poświęcony utworom C'ajkowskie- | nieczności przystosowania swoich wydatków na 
go, pod kierownictwem Safonowa. Udzisł bie- |cele wojenne do swoich sił finansowych i eko- 
rze kwartet solistów opery. nomicznyck; w ten sposób będą one postępo- 
3 ci symfoniczny z9 grudnia pod batutą | wały i w przyszłości. Włochy zachowują nadal 
Safonowa, poświęcony utworom R. Wzgacra, |dwutetni termin służby „wojskowej, rząd wszakże 
z udziałem chórów. wystąpi z projektem zniesienia rocznego termi- 
4ty symfoniczny 13 stycznia 1974 roku|nu służby dla ochotnikówe, 
pod batutą Kutzbacha, dyrygenta Królewskiej Następnie w komunikacie zaznaczony jest 
opery w Dreznie; udział w tym koncercie bie» pomyśloy stan finansów. Gdyby wszakże w 
rze pianiska Mira Polhejm. przyszłości dla zabezpieczenia równowagi bu- 
I ostatni symfoniczny 5 marca 1914 roku |qżetowej potrzebne było jakiekolwick zarządze- 
pod batutą znanego kompozytora R. Gliers, |nie f nansowe, to rząd nie obarczy w każdym 
z udziałem wirtuoza skrzypka Michała de|razie klas mniej zamożcych. 
Sieard. 
Sprzedaż abonamentowa na wszystkie 
koncerty symłoniczne rozpocznie £.ę od d. 20 
września u L. Idzikowskiego. 


cieczkę wszystkich łodzi, które wyruszą w górę 
rz ki o godz. 10 Z rana. Wycieczka zakończy 
o godz. 12'/, w południe 
korowodem wszystkich łodzi, poczem odbędzie 
śniadanie składkowe. Ze 


Opady notowano miejscami na północnym 
wschodzie i wschodzic. Temperatura niższa od nor- 


— Z Kola Kobiet Polek. Zarząd Koła malnej w większej Części Rosyi. 


towarzyskie odbędzie sę w „Oguiwie* dn. 20 
b. m. w piątek o godz. 8 ej w. 

— Przewodnicząca zekcyi miejskiej zawia 
damia osoby interesujące wię sprawami „Koła*, 
że przytułek dla najmniejszych i najbicdaicj- 
szych dzieci, od 1-go września otwarty i wzno- 
wione zostało przyjmowanie dzieci. Od chwili 


Zabawy i widowiska. 


— „Lud Boży“. Wyszedł z druku Ne 38 


Z teatru i muzyki. 


aja z czasów Władysława Łokietka) —We woe 
treu pijaka —Doaimy o Domy Boże, — Wiado* 
—BRóżne wiadamości. 
Dodatek „Nasza Wieś" zawiera: 
Zaiładajcie sady. —— S<ubanie gęsi, — Sta- 
ry; Maciej na Wystawie. — O ulepazeniach na 


Dodatck „Gazetka dla Dzieci“: 


Czy potraficie? 

Dodatek „Nauka Wiary": Wykład 
Dziesięciu Przykazań Bożych: (O IX Przykazaniu 

ożem. 

— Subsydyum ña budownictwo ognio- 
Główny zarząd rolnictwa i urządzeń 
rolnych padestał wczoraj zawiadomienie, iż sto- 
zarządu ziemskiego o udzielenie mu subsydyum 
na budownictwo ogniotrwałe w gubernii ki- 
jowskiej, takowe zostało udzielone w kwocie 
40,000 rb, z tego 10,000 rb. jako zapomoga 


Dysonans austryacko-włoski. 


Rzym (AP). Opinia publiczna jest wzbu- 
rzona nowym dekretem gubernatora  tyrolskie- 
s go o zwolnieniu od służby publicznej podda- 
PRZYJECHALI 00 KIJOWA, nych włoskich. 


Hotel Frangois: pp. W. Sirbu, M. Kridmau,| ,  „Tribuna* pisze: „Jeżeli dekret namieste 
Pawłowski, M. Pawłowsks. M. Lisowska, A.|oika lryestu uczynił przygnębisjące wrażenie, 
ŚR =P om b Gacie: n R 6 M. sad to obecnie jest oao jeszcze więcej przygaębia- 

. Tręłtmczkiewicz, Si Dzudzinski, N. Kasattina, K |: dż 3 Ę 
Mattej, St Rożniętowski, M. Wołkowicks, W. Woł jace, gdyż ostatni dekret „potwierdza system 
: rządu austryackiego, zupełnie jawnie stcsowa- 


kowińska, G. Mackiewic”, St. Labliński, O. Krasno - al 
ny względem poddanych zaprzyjsźalionego mo- 


Hotel Ifrmitage: pp. S. Sakule, N. Szkulin, |carstwa. Pcdaitcenie cpinii publicznej musi 


M. Markowicz, A, Bezękowa, l. Gruszecki, A. Su- | się odbić na polityce rządu włoskiego wzglę- 
chanew, A. Sikowicz, W. Awczinnikowa, G. Aksiu- dem Aastryi*. 


tio, A. Czerkaska. 


— Sprawa Bejlisą. W sądzie okręgowym 
w dalszym ciągu trwają przygotowania do pro- 
W loka'u V departamentu izby 


U 
-~ 


Na galaryi 
glównej sali p siedzeń ustawione zostały stol 


Bilety we, Szia otrzymały redakcye 
wszystxich prawie gazet miejscowych, więk- 
ficzna (3 miejsza), oraz kilka większych orga- 


Ze względu na spodziewaną większą ilość 


T. Dya- 


en Tne 
e T a a a o n "umnie APP i ÁMM 


Czwart.k, d 19 września (2 października) 1913 r. 


Z Austryj. 


Wiedeń (AP). Namiestnik Tyrolu polecił 
gminom Tyrolu południowego, aby usunęły 
z urzędów urzędaików—poddanych włoskich. 


Z Francyi. 


Cerke'se (Departament wschodnich Pire- 
nejów) (AP). Wskutek silnej ulewy nastąpiła 
powó?ż Piorun zabił 3 ludz. W kilku do- 
mach od piorunu wybu:nł pożar. 7 osób prze- 
padło bez wieści, wicle raanych. 

Cerbe e (AP). Zawaliły się trzy domy, 
w których od pioruau wszczał się pożar. 8 lu- 
dzi zabitych, ki'ku rannych-  Komunikacya ko- 
lejowa wskutek powodzi przerwana. 

Perpignan (AP) Według urzędowych da- 
nych w Cerbe e podczns katastrofy zabitych 
zostało 14 osób, ranionych—30. Przyczyna — 
wyb:ch spirytusu w składzie nsity. 


Z Hiszpanii. 


Madryt (AP). Z całej Hiszpanii donoszą 
o sliych ulewach. Komunikacya kolejawa w 
południowej Hiszpacii wskutek powodzi przer- 
wana. Urodzaj zniszczony. K lkm osób utonęło, 
W paru rzekach woda podajosła się o 7 mc- 
tró w. 


0 homa-rouie. 


Londyn (AP.) Minister Al. Ure wygłosił 
mowę w Shiswikc, w której dowodził, 2e 2a- 
dnej wojay domowej w Ulsterze nie będzie i 
wyraził nię ironicznie o rządzie tymczasowym, 
nazywając go „wielkim oszustwem“ i „bezna- 
dziejoą niemożliwością”. Najpierwszym wyni- 
kiem podobiezo rządu byłby zupełny upadek 
handlu i przemysłu i pacika, krach finansowy, 
a późaiej nastąpłyby pogromy i bunty głed 1e» 
go motłochu. Minister swoje przemówienie za- 
kcń zgł słowami: Konferencya w kwestyi ho- 
me-roule nie może być zwołana inaczej, jak na 
gruncie zadośćuczynenia rządaniom irlaadczyków, 
Przy wprowadzeniu samorządu Ulster nie mo- 
że być wyłączony, gdyż więkarość jego miesz- 
kańców jest zwolennikami home-roule. 


Z lotnictwa- 


Jshannisthai (AP). Awiator Sablatnik 
wzociósł się z trzema pasażerami : na wysokość 
a,830 metrów ustanawiając rekord wszechświa- 
towy. 

X Bariin (AP). Pruski lotnik wojskowy Stef- 
fen, zab ądziwszy w drodze z B rchem do Lon- 
dyau, spłanował w Tephochatel, w pobliżu 
Bulon-Sutmere. Aparat loiniczy został obejtza- 
ny przez władze i jest chroniony przez policyę. 
Lotnik depeszował do ambasadora niemieckie- 
go o zajścia. 


Aresztowania. 


Na zebraniu konspiracyjnem 
18 mężczyzn 


Ryga (AP). 
socyal demokratów aresztowano 
i 4 kobiety. 


Różne. 


Wilno (AP.) Po pięciodniowym rozważa- 
nia sprąwy bandy aferzystów  międzynarodo- 
wsch sąd okręgowy skazał przywódcę bandy 
Sirotę na 3 lata, syna jego Salomona na 5 
lat 9 miesięcy, aferzystę Szapiro na trzy lata 
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i właściciele botelu Bariszańskiego pa I rok j 
6 miesięcy rct aresztauckich z pozbawieniem 
praw, 2aś :bieglego katorżn':ka Lswite, który 
się podawał za generała Smirnowa, zarządza 
jącego państwowemi kopalniami złota, na Io 
lat robót ciężkich. 

Buoncs-Ayeres (AP) Widoki na u odzaj 
w Argentynie wspaniałe. Eksport w pierwszym 
półroczu przewyższa 293 milionów, a  lmpert 
20y milionów pešo. 

Losdyn (AF). Statek „Correct* w powro- 
tnej drodze od uśjcia Jeniseju przybył z ładun- 
kiem futer kozich i miedzwiedzicb, skór koń- 
skich, konopi, lnu, graf tu i innych towarów. 

Tabrys AP.) Aresztowano w  Turkie- 
stanie kurda, który podawał się za  Śslar-ud- 
Daulech'a i chciał wzniecić powstanie w celv 
wabogacenis się. 


Gielda Poterubarcuka 


Dn a 18 września zęt3 r, 


4/4 Konta Państwuwa ga”), 
41/0, Listy zast. Kijewtx. B. cw 87.1 
ge, Liag sast. Pałtaw. È. Zie 83 
5%, Potyczk prom. x464 f.. 481 
j5 a - u866 r. . 373 
5%,Obl. prem. Szlach. Baake ; , , 319—322 
Hkcye Petertharsk. Międzyaar. Komorę 517.3 
„  Puzerub. Dyskont.-PeżyGzkE , . 474 
3 Liaaszew—udziału |, . . . . . 276 
a  Rosyjsk. dla Haudle Zowa 388 
e  F-wa Odicwsi stall „Sermawa* 146 
5 Tew. Lesner . . . . . , . 30r 
ĝ Brańsk. Fab. Sxzya . , . . . 188 
P Futlławsk. . . « i i E 145 
A Bakińsk. F wa Naftow, ż 765 
» Res. Fow. kopalni zlata, , , , go 
. Kat. fabr. matzyu 156']2 
: M. K. Wer. kol.. . . : 775—780 
. Pai.-Wach. kal. Xai. 295"? 
a Mesk. Karań. kelej , ; i 566 — 568 
r Mask. Winċdaw. Xyb. kal. żel. 39012 
A Półn. Doniecka kel. żel |. 339 
o Den. jurjowsk. Fow ma. . ajo'2 
" Fabryk Malewwskich 341 
5%, FeżyGzk sosu. 10414 
55 . 180É 5 HEHA 
57, Awiadottws włeśńdiukatie gg! 4 
5 Obligacye Kij. miejsk. T-wa Kred 84 -85 
Ło IE v . w 80-81 
Akcye Kijowskiego Banku Ziemskiego 659—655 


Usposabienie z walórarai państwowymi sta- 
te; z papierami dywidendowymi na całej linii mo- 
cne i ożywione. Z premiówkami słabe. 


Z ostatniej chwili. 


Trzącia wojna, 


Saaniki (Wi.) Serbowie zmuszeni byli 
opuścić Monaster. Sytuacya jst wysoce kry- 
tyczna, Teren powstania rozciąga się 
z północy od Ljowy na poludnie do Strugi i 
Ochrydy. 

Londyn (Wł) „Daily Telegraph", opisi- 
jąc powstanie albańskie, nazywa droge do Dja- 
kowy bulwarem szubienic, Walka o D.brę byla 
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D Z IE N NIK 


K i J 
aiezmiernie krwawa, brały w niej udział rów- 
aież i kobiety. Na ulicach walczono siekierami. 
Dowódsą miasta albańczycy mianowali Seida 
Postisa Utworzono kówisyę doradczą, złożoną 
z 6 aibańczyków i 6 bilgarów. 

Bi łogród (Wł.) Pod Belwidem toczą się 
od niedzieli zacięte walki poraiędzy serbąmi i 
albańczykami. Pcdobīo w waikach miało psść 
30900, a do niewoli wzięto 700 albańczytów, 
Serbowie stracili dotąd 1200 zabitych 1 820 
rannych. 

Biełogród (Wł) Nadchodzą lu wirdomo- 
ści, iż Prizrend otoczony jest ze wszech stron 
przez albańczpków. Poddanie się nissta ocze- 
tiwsne jest lada chwila, ponieważ załoga serbe 
ska składa się zaledwie z 4200 żołnierzy, 

Durazz0 (Wł) Powstanie albańskie roz 
szerza sje coraz bardziej Powtańcy zajęli Gv- 
sttwar, gdzie zdobyli 29 dział serbskich Do 
20000 arnautów przyłączyło się 40000 bułgs- 
rów macedońskich. 

Bukareszt (Wł.) Grecya ponownie zarzą- 
dziła mcbilizacyę wojsk w Salonikach celem 
przeszkodzenia albańczykom zsjęcia terytoryum 
serbskiego Wojska greckie w porozumieniu z 
se: bzkiemi zajęły Prisbase. 

Biełogród (Wi) Otrzymano tu wiadomo- 
ści, iż serbowie wstczymali ofenzywę albańczy« 
ków w okregu Monasteru  Albańczyey zajęli 
Djakowę, Dibre, Mawrowo, Pielicznik, Ochridę 
i Prizrend. 


Zatarg grecko: turecki. 


Berlin (Wł). Według pogłosek, król Kon- 
stantyn stanowczo odmówił prowadzenia bez 
nośrednich rokowań z Portą w sprawie Wysp 
Eziejskich. Rząd grecki chce dotrzymać obie 
taicy danej mocarstwom, iż one same rozstrzy 
gna o losie wysp. s 

Londyn (Wł). Według pogłosek, Turcya 
zamierza obsadzić zajęte przez greków wyspy— 
Chios, Lesbos i Samos. "awerbsj na czełe 
armii maszeruje do Macedonii zachodaiej prze- 
ciwko grekom. Rząd grecki mobilizuje armię. 
B.igarzy mają podobno pomagać turkom. 

Ateny (Wł) Koła polityczne sądzą, iż 
Porta zażąda od Grecyi udzielema zajętym wy- 
spom autonomii, pod zwierzchnictwem sułtana 


Straty Bułyaryi. 

Sofia (Wł) Ministeryum wojay ogłesło 
sprawczdanie z Ostatoica wojen, Bulgarya w 
dwuch wojnach bzlkańskich straciła 253,000 
ludzi. 


Stanowisko rządu serbskiego. 

Rzym (Wł). Pisma miejscowe zamieszcza- 
ją wiadomość, jakoby rząd sertski cświadczył, 
iż, słuchając rad Włoch i Austryi, bes=warun- 
kawo szanuje uchwałę Europy na kor f:rencyi 
londyńskiej i kierować sią nadal będzie waka 
zówkami mocarstw. 


O zwołanie sejmu 
„Lwów (WŁ). Z powodu oporu ukraińcó w 
zwołanie sesyi sejmowej w, październiku jest 
wątpliwe. 
Cholera- 
Lwów (Wi.). Z powodu cholery zcstała 
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przerwana bezpośrednia komuaikacya Lwów — 
Budepeszt. 


Wizyty królewskie. 


Berlin (Wł). Cesarz Wilhelm II zsprosił 
następcę tronu austryackiego na polowanie 
dworskie, mające s'ę odbyć w lsiopadzie. Fran 
ciszek-Ferdynand ma zamiar również wizytować 
w listopadzie króla Jerzego. Wizyta w Londy- 
nie ma potrwać 1ydzień. | 


Powodzie. 


Paryż (Wł.). Straty, uczynione przez po 
wódź w okolicy Perygnan, obliczają na kilka- 
naście milionów fcanków. Ogrody i winnice 
zupełnie zniszczone. 

Konstantynopol (Wł). Powodzią w oko- 
licy spowodowały wiele ofiar. Koło Ziotego 
Rogu w centrali elektrycznej zgiagło 300 rc» 
hotników; I ooo emigrantów z Rumelii, zatrzy- 
manych w Bosforze na kwarantannie— utonęło. 


Powrót króla Konstantyna. 


Wiedeń (WŁ). Król Konstantyn zaniechał 
wizyty u cesarza Franciszka Józefa. Jedzie on 
przez Tryest wprost do Grecyi. 


Hostzendorf pozostaje. 


Wiedeń (WŁ). Naczelnik sztabu general- 
nego Hoetzendort pozostaje. Dymisyę jego 
onegdaj cesarz Franciszek- Józef odrzucił. 


Mołrdarstwo. 


Kraków (Wł). W nocy koło księgarni 
Gebethbnera i Wolffa na rynku znsleziono zamor- 
dowanego Oó-letniego Ferdynanda Swiszczowe 
skiego, zarządzającego księgarnią i zięcia Ge- 
bethners, znancgo księgarza. Morderca zrabo- 
wał 8,000 koron z księgarni i 1,000 koron 
Świszczowskiemu Dotychczasowe dochodzenie 
policyi z psami śledczymi bez wyniku. 


Zapis J. Bersobna. 
Warszawa (WŁ). Zmarły Jan Bersobn 


'| przekazał testamentem na cele publiczne 40,000 


rubli, przyczem przeszło połowę z powyższej 
sumy na różne instytucye żydowskie. 


Żądania J:ponii. 


Tokio (Wł.). Rzad japoński zażąda! usue 
nięcia generała Dżan Siusia z zajmowanego 
stanowiska. 


0 podzzł stery wpływów. 

Tokio (Wł.). Są pewne dane, iż Japonia 
dąży do opańowania Janisskiangu. Posiadając 
identyczne zamiary Anglia zaproponowała ja- 
pończykom terytoryum Weizbuizei, zamiast wy- 
spy Czusan przy ujściu Jsntsekiangu, któraby 
została ewentualnie własnością Anglii. 


Dalegacys wspólne. 


Budapeszt (Wł.). Sesya delegacyi wspól 
nych odbędzie się prawdopodobnie w końcu 
października lnb na początku listopada. 

Żals „Now. Wrem.*. 


Petersburg (Wł.. „Nowoje Wremia* w 
dalszym ciągu drukuje o położeniu języka ro- 


syickieg> w Polsce i dowodzi, iż polacy niena” 
widzą jęryk rosyjski i narzucają język polski 
Litwie, Ukrainie i _uełmszczyzaie. 

Autor oburza się, iż urzędnicy zrolacy 
mówią po polsku w czasie urręd>wania, teztry 
rządowe nie wystawiają nawet sztuk tłumaczo- 
wych autorów rosyjskich i przychodzi do wn'o- 
sku, iż a narzucaniu jęryka rosyjskiego nie 
może być mowy. 


Pogłoski o zmianach. 


Petersburg (Wł). „Wieczernieje Wremia* 
powtarza pogłoski o zmianach w radzie mini- 
strów, przyczem Kokowcew ma otrzym:ć tytuł 
Grabiowski. W ministerstwie finansów stanow- 
czo temu zaprzeczają. 


Przyczyna zawieszenia. 


. 


Potersburg (Wł) „Wieczernieje Wremia* 
tłumaczy fskt zamknię:ia dwóch katolickich 
T-w Dobroczynności stycznością z jezuitami 
i tem, iż towarzystwa powyższe opiekowały się 
osobami, które przyjmowały udział w sprawie 
ks. Wiercińskiego w Moskwie. 


0 przywrócenie cenzury. 


Petersburg (W:.). Kilku episkopów pro- 
silo synod o zabronienie drukowania srtyku- 
łów w knestyach religijoy:b lub o wznowienie 
ceazury. 


Sprawa Bejlisa. 


Petersburg (Wł) Ministerstwo sprawie- 
dliwości zaaprobowało przedstawiony ' przez ki- 
jowski sad ckręgowy porządek rozpatrywania 
sprawy B:jlisa. Sprawa przyputzczalnie będzie 
ukończona Io października. Badanie świadków 
przeciągnie sę doi 10. 


Przygnębiania. 
Petersburg (WŁ). W kuluarach panuje 


przygnębienie. Wielu posłów przypuszcza, iż 
przyszła stsya będzie, jak i poprzedaia, bezo- 
wocnu. l 

Rząd widocznie niema zamiaru zająć się 
poważną pracą prawodawc 4. - 


Zemsta Rodzianki. 


Petersburg (WŁ). O pobycie Rodzianki 
w Kijowie komunikują, co następuje: Gdy po- 
licmajster czytał spis osób, przybywających do 
Kijowa, gubernator Sukowkin powiedział: „Ro 
dzienko, osoba prywatna, spotykać niema po- 
trzeby*. 

Wkrótce potem,- Rodzianko 
przez Sukowkina na obiad, oświadczył, 
osób nieznsjomych na obiady nie jeździ, 


zsproszony 
że do 
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Chiński magazyn herbaty 


T. L KOMAROWA 


Kreszozatyk Ni 48. 


Sprzedaż detaliczna po cenach 


Herbata ZE 


jest palona i mielona za pomocą ma- 
szyny elektrycznej w obecności kupu- 0 
jącego. Snrogaty własnego wyrobu’ 
aa Ed 43 karmelki; 
Kromskiego 


herbatę, kawę, wyroby cukiernicze, kakao—dodsje się pre- 
stale posiadanych na skła- 
dzie lub też rabat w gotówce. Mebie bambuwowe ; parawany go: 


PB kupując 
im z wielkiego wyharu wspaniałych rzeczy, 


tewe i na obstalunek. 


„TYGODNIK ILLUSTROWANY'" 


wprócz drukujących się powieści: rh St. Reymonta; „INSURFKCYĄ: 


W, Sieroszewskiego „BENIOWSK 


nabył wyłączne prawo i w drugiem półroczu 1913 r, 


ZNANY 
AE sę SRODEK a suter hędzie wspanaty Doigt można we wszystkich apte- 


ai apterznyèn OS Łada wuieczni 7 WSIE: MME | A PEY 


uzniecowa, Periowa, Bot- 
kina, Wysockiego, Diementjewa i in. firm. Je- 
dyny magazyn w Kijowie, gdzie 


oukigrki owocowe 
Wyroby cukiernicze; G. 
in. lepszych firm. Zawsze świeże, 
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WSZ. 


| TLAS 
| TLAS 
TLASY 


hurtowychi 


Kawa 


Holenderskie lej; 
szych firm od 1 rb. 
20 kop, 


Bormans, Siu i S-ki, 
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rozpocznie drnk najnowszej powieści . 


HENRYKA SIENKIEWICZA 


„POD DĄBROWSKIM”. 


Swietny batalista WOJCIECH KOSSAK zilustrował powieść Sien- 


k'ewicza w szeregu kartonów kolorowyoh; które stanowić będą 


PRESIUM SPECYALNE DLA WSŁYSTKICH PRENUMERATORÓW 
„TYGODNIKA ILLUSTRO WANEGO*. 


Redakcya „Tygodnika |lllustrowanego" nabyła pozostałą 
jut liczbę egzemplarzy znakomit'go dzieła prof. SZYMONA 
ZARGO 


„Książe Józef Poniatowski", 


które prenumeraterzy Tygodnika Iilustrowanego* mogą nabywać po 
e 1.58 kopa za egzemp]arz bez Oprawy 
okładce ozdobionej 


znacznie zniżonej cenie Rb- 
i Rh. 2.50 kap. w pięknej 
przesyłki i opakowania kop. 65. 


Ogłoszenia. 
Prenumerata. 


Sprzedaż detaliczna. 


niewielką 
-ASKENA.- 


wyciskami. Koszty ' 
10217 4 
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PRZEWODNIK PO KROL. 


Po 12 map i tyleż stronio opluu 
EA światą 
a (poszczegól. kraj Europy k. 60 
JJ obydwa w jedrej opr. ;b. 1.50 i H za 
iłustr, pogląd.-krajozcawczy Kró- 
4 tiestwa Polakiego. 55 map, 
jj 300 rys, z opirem, ozd. opr. rb ID. 
grb War:zawsk. r.f 50, Kalisk. 
K. 75. Kiełeckiei k 75, 
SONA rb 1, Płockiej k. 15, Radomskiej k. 75, 
i ką Siealeckiej k. 90, Suwalskiej k. 75. z wi- 
dok. Opis Królestwa Polskiego rb. 1. 


Biblioteka pamiętników 
Biblioteka pamiętników 
Biblioteka pamiętników 
Biblioteka pamiętników 
Biblioteka pamiętników 
Biblioteka pamiętników 
Biblioteka pamiętników 


Frenumernię przyjmują: Admisistracya „Biblioteki pamiętników, Wilno, prozpakt S-to let- 


ski No 28, oraz Administracya „Dziennika Kijowskiego w Kijowie, Kreszczatyk No 38 
Suczęgółewy prespukt nA żądanie bezpłatnie. 


Techniczny Kantor 


K. SEPTER i Ska 


Kreszczatyk Nr 40. 


PASY TRANSMISYJNE 


w najlepszym gatunkus 
Skórzane pojedyńcze i podwójne.* Skórzane klejone ‘dlai Dynamo-maszyn. 


Szkła do wodomisrów | różnych apararów etċ. 


kop. 60 


APA 


ubelsk. 


APA Półwyspu 


Opracowane | wydane przez J. M. BAZEWICZA, Warszawa, Mazowiecka 5, tel. 132-01. 


wiedzianege przez świadków nascznyc. 


odmiennych sirennićtw i różnych poglądów. 


Ł= 


półrocznie rb. 3.50, kwartalnie rb. 1.75 


+ 


POLSK, zawier. wsz. miejstow. ze wskaz. gub., pow., gm. par. sądu 


ma na Celu zebrazowanie życia pelskiege i litewskiego w prze£złeści epo- 


obejmie obszar Całej dawnej Rzeczypespolitej Polskiej 


da czytelnikem pelny wizerunek czasów | ludz! w eświetlenin działaczy 


każdy pamiętnik epracCowany będzie przez jedncge z najwybitniejszych his. 
teryków i uczonych polskich i opatrzeny treśćiwą przedmową. 


WARUNKI PRZEDPŁATY; w Kijowie rocz. rb 8, półrecznie rb. 4 kwasi 
rb. 2; ra granicą rećz. Yb, 10, półrocznie rb. 5, kwartalnie rb. 2 50.} 


dia prenumeratorów „Dziennika Kijowskioge'* recmie 


agaz. Wasickina, W -Wasyjk. 8 


oo m AŻ ZZ OO. 


a 
poczty, telegr. st kol. z odległ. 2 duzetemy rb. %,w obr. 10. bi 
Nowe 1V wydanió uzupełn. Duża ścienna kol. (105)C135etm ) À 

Król. bez podkiejenia rb. 2 kop. 50, , = 
Polsk. na płótnie rb. 3 kop. 50, z tecz- j 
ką rb. 4 k, 50, lakier. z walkami rb. 6. Wydsnie — © | j 
tańsze tejża wielk. r. 1,20 (za 10 egz. rb. 10), na $ ka EN 
płótn.r. 2.20, z wałk. r. 3.50. Wszyst. z oznacz. 8 A | À 
miast, osad, wsl, rzek, gór, dróg żelazn, bitych f N 
KL c Me imę Bardzo dnża ścienna 8 L V (ag | 
oilor. ctm. ke > 
Liz b. 4 łótn. rb. 5.50, z tecz- 4 p i 4: 
PA pozd ba o ZB ka Ph SŁ TRORCZNA NS- JI 
ałkeńukiege kop. 20. MATER) y NA A $ | 
e > 4 Fz, 9 f 
SUKNIE BALOWEL VAA / | 
H r W 4 u y 
«SORTIES de bal. e | 
Rękawiczki balowe. Mapruch, | 
Znówienia y, Wachiarze.„PoRczochi. | 
x „OWU Ją sig STARANNIE t i | 
6 ENY NIN a. NA CZAS OZNĄCZONY. i 
wydawnierwe peryodyczne wychodzi raz na miesiąć w formacie książ. | p zm Założona w 1891 roku ZEE 
„ ebjętości 200—250 str, druku z licznymi pertrctami i ilustracyami, Kijowska Tachniozno-Chemlozna Fubryka 
Kijów. 
B. KONARSKIEGO (47 sa 
4,5 POLECA SWEGO WYROBU 
w NAJWYŻSZYM GATUNKU: 
beczkach i butel- 7 
Ocet kach z Politura "omsitego 
- irytus E 
Lakiery remza'"arzem, | Farbka pyż6 zARkia: 
56! skóry, litcgraficzne i inne. w płytkach, mtonetkach i rozm. 
Cenniki wysyłają wię na żądanie, 
Farbka do bielizzy „INDYGO KARMIN" w płytkach sprzedaje 
aeto śmietankowe świeże 44 i się we wszystkich magazynach JUROTATU. 5238 
48 k. Małosclone 38 k. Sybe- a z 
ryjskie 42 k. funt Bryndza 20 k. zza: WJ 
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ZASTARTAŁE UPUCALI 
""IYCU ZWIERZĄT 00 


zouziEDAI „w APPENA móGazr=A["- 


995g 
| p. Uznańskiego. 


AOPINMASI 


wizę away TE SSNAPIA w Kacer 
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